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Nowa R eform a" wychodzi codziennie, z wyjątkiem Niedziel i Świąt uroczystych. 

P r e n u m e r a t *  w ^ n # 8 * :

Na prow incji, z przesyłką pocztow ą  
n, “anstw ie N iem ieckiem  . . . .
y  m i e j s c u .................................................

® V \łooh, P ran cyi, A n ę li i , B e lg ii,
Szwajoaryi, Turcyi i  innych krajów

Pojedynczy numer kosztuje lO  oentow, z przesyłką pocztową 18  centów.
P r e n u m e r a t ę  p r z y jm u je  s ię  t y lk o  z a  c a ły  m ie s ią c

L,?‘y * pieniędzm i i przekazy p ien io n e  na prenumeratę i ogłoszenia (inserąty) uprasza s i j n a d -  
•yłaó franco do tdm inistracyi A  owej Reformy w kranow i — Listy reklami cj,,te niernmjU- 

toirM* nie podlegają opławie pocztowej. -  Lutów n%efrankowanych m e przyjmuje się.

R ę k o p is m ó w  n a d s y ła n y c h  R o d a k c y a  n ie  z w ra c a .
A d r e s  K e d a lz c y l i  A d m i n l s i r a o y i : U l ic a  4w . J i m a  N r. 13.

rocznie: 
24 zł. w. a. 
28 , . 
20 , •

półrocznie: 
12 zł. w. a. 
14 , .
10 , „

kwartalnie:
6 zł. w. a.
7 , .
5 , ,

32 „ » 16 , „ 8 , ,

n o w a
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :

m t e 5 e “ w ą  : A S i * t^  i wszystkie^ urzędy pocztow e;
trafika w Kynku; — C. k k r a k n S /t ^ u  ormH • M agazyn now ości F . A. G rigara i G łów na  
Czynciela. -  Handel Z. S " 1'  koncesjonowane biuro (S i berstein) plac M aryaeki aom p 
nic -  Handel J. Bajera przy n lfc l  5TP Sukiennicach -  H andel K uklińskiego w H ali Snbien- 
"tracya za opłatą od m iejsca w iersza U * 1' O g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmuje A dm ini- 
następny raz po 5 cent. K a U e s ł a n u  !  !f pismem (petit), za pierw szy raz 10 et., za k az lv  
drobnym po 30 ct. za każdy raz. 0  3 st.ron,l lc5' t o n n i k a )  od m iejsca w iersza drukiem
ogłoszenia itp .) przyjmuje się za oeuę i  „ R e fo rm y "  (prospekta, eyrkn larze,
od 100 egzem , dla miejscowych p ren u m e ra t ? egzemplarzy dla zam iejscow ych, a 50  cent.
przekazem pocztowymi — O g ło g z c n in  t N alezytośe uprasza się n a p r z ó d  nadesłać

K ra k ó w ,  11 lutego.

Z W i e d n i a  otrzymujemy z bardzo 
Poważnego źródła uwagi w sprawie po­
datku gorzelnianego, potwierdzające w zu- 
Pełności, co przed dwoma dniami pisał 
bodeński nasz korespondent. Zwracamy 

jeszcze na tę sprawę uwagę koł in­
fekowanych, podzielamy bowiem najzu- 

Peiniej Opatrywanie naszych korespon­
dentów, przedewszystkiem koła intere­
sowane zająć się tę sprawą powinne, do­
kładnie i ścisłe kwestyę zbadać, i gdzie 
należy, kruki stosowne poczynić — za­
miast, jak się u nas najczęściej dzieje, 
potem poniewczasie narzekać. Oto wspo­
mniane na wstępie pismo:

W ie d e ń *  10 lutego. 
(■T) Sprawa podatku od wódki zbliża się do stanow­

e g o  rozstrzygnięcia. Bząd węgierski sformułować 
^ o je  żądanie. Cyfry nikt tu nie zna, ale to wia­
domo, że żądanie Węgrów kulminuje w premiach 
^W ozow ych dla spirytusu, w podwyższeniu po- 
ąatku p0 pierwsze na ten cei a po drugie dla 
?a«ilenia skarbu Na pierwszy cel wystarczyłoby,

11 tuuwiono już w jesieni, podwyższanie podat- 
11 o 10 prc., ale le ma wynosić proponowane 

P°dwyższenie,' tak aby wystarczyło i na premie
* da napełnienie skarbu, tego nikt nie wie. Pe- 
*nem jest tylko, że Węgrzy żądanie swoje po- 
•tawili z naciskiem niezwykłym. W skutek nie- 
^°żabności wywożenia spirytusu zs granicę, ich 
*°losalue fabryki wódki są w opłakanym stanie. 
^ » r b  publiczny zasiłku potrzebuje koniecznie. 
^ ‘Uiatrowi skarbu musi się uśmiechać podwyż- 
łz«aie dochodów, zwłaszcza w chwili nieprze-
* ‘dzmnych, wielkich wydatków.

W idocznie więc wszystko składa się na to, że 
7,J c*«nie rządu węgierskiego zostania spełnione. 
^  o s k u t k u ,  j a k i  t o  w y w r z e  n a  g a l i -  
U j u k i e  g o r z e l n i e ,  t y l k o  f a c h o w e  ko-  
4 i t o  po  d o k ł a d n e m  s t u d y u m  m o g ą  

d a ć s ą d .  Zdawałoby się, że odwrócenie nad- 
1 1Uru produkcyi węgierskiej w inną stronę —
■ ‘''inno nan. ulgę przynieść. Ale gdy za pomo- 
y* ł-«*etn-H dodamy podniety fabrykom węgierskim, 

najkorzystniejszych zresztą warunkach położo­
nym, mogą one tak się rozwinąć, że dopiero 
aftsz kraj na piękne wódką swoją zaleją. Samo też 
Podwyższenie podatku dla nas obojętnem być 
? 'e może bez względu na premie, bo my biedni 
1 0 każde 1000 złr. nam trudno. Chociaż więc 
^ożua i u nas ostatecznie podwyższenie ko- 
8ztu produkcji przenieść na konsumentów

czrn e j, a dopiero potem oznajm ią, do jakiego 
stopnit. gotowi są ustąpić w sprawie ceł nafto­
wych i premi wywozowej od cukru.

Na to nowe niebezpieczeństwo, grożące go­
rzelniom galicyjskim , zanosi się już ori kilku 
miesięcy, gdy jednak podczas sesyi sejmowej za­
pytywano w tym względzie p. m inistra Ziemiał- 
kuwskiego, m inister odpowiedział, że mu nic o 
tej sprawie nie wiadomo. Żałować w ypada, że 
nir zapytywanu się wówczas p ministra skarbu, 
który z urzędu swego miał już niezawodnie do- 
kłauitiejsze wiadomości. Zresztą, według twier­
dzenia niektórych dzienników, sam m inister skar 
bu kontent jest, iż się powiększy dochód ze źró 
d ła , które według jego przekonania może sna 
dnie znieść bez uszcze bu znaczniejszy ciężar po

- ‘e ; fnne d z S i ^ ' O  ° - tem mÓW‘ły Półurz?d°-
m V W ia ■' pia,a publiczna, która się 
niedowierzającą, zawsze j est skłonną

pę i m ienia albo są maską,
zamiary, albo
za niesprawie-

Francya nie rozpocznie.

/ ’’• m m  przęsła
francuskim m ę ż ^ J f „ T  rczm o" y * peW^ b  
zawikłań. Pierwsza cl z W 8Praflrach obec.Wcht

^ c ą . k o r ę s p o n S t e r L l ^ * -rozga
swojedał o stosunkach frau cuskoT os^k ich*  

własne rozwijając zamu™ . ■ .
część drnga, w ktdr\ f  f c n,a- ^ aŻR‘eJS ?  
wa —  tem ważniejszą że WUZ przysz , ,
bieństwo przemawia z» tem rM prawdopo. ", r   * iż oddał on tu wier
nie zapatrywań,a rządu francuskiego w ogóle 
osubistosci, stojących d„iS u steru Franeyi 

-  A m  Bosyauie, ani ^  __ 7
cuz -  c, przez wyzywanie, tamci przez umizgi 
chociażby co chcą czynili, nie osi P aże.
by hrancyę doprowadzić do zaczepnej wo.uy 
Tak jest! Powtarzaj Pan to zawsze: F r a n c u l i
n i e  z a c z e p i ą .  Można setki razy powtarzać

4 w pierwszej linii na szynkarzy, to jednak po­
trzeba opłacana większego podatku dla nieje­
dnej gorzelni naszej może się stać groźną. Te 
1 inne kweslye powinny hyc dokładn.e przedy- 
łkutow»ne w kraju. Na to są T o w a r z y s t w a  
r o l n i c z e  i i c h " k o m i t e t y .  Tymczasem wszy­
t y  tam milczą jak zaklęci.

Na inne stronnictwa w Badzie państwa nie 
możemy w tej sprawie liczyć. Posłowie czescy 
•Pierdzą, że podniesienie podatku gorzelnianego 

dla nich rzeczą obojętną. Lewica utrzymuje 
"" od dawna, że gorzelnie austryackie Lie są na­
bycie  opodatkowane. Węgrzy postępują tymcza- 

a®tn z właściwą sobie natarczywością i żądają,
z sprawę podatku od wódai załatwiono przed 
te* 4re^ m  ugody co do nafty i cukru. Żądanie 
zai ro(*zaj u ma to znaczenie, że Węgrzy chcą 

P#*nić  sobie naprzód korzyści w sprawie wód-

zuąną piosnkę, że w chwii. roznamiętnumia bu­
rzliwa mniejszość zdoła popchuąc do wojny pra­
gnące pokuju m in y  i rząd -  ja  powiadam: 
Francuzi me zaczepią! Jak Pan chcesz, n«,wij 
to przesądem, ale jest w całym kraju rozpowsze­
chnione przekonanie, że w następnej wojnie z» 
czepiający będzie pokonany. Ale to nie jest prze 
sąd. Jest wielkim, potężnym czynnikiem moral- 
nydi w wbjuio — poczucie, że się jest zaczepio­
nym. Gdyby Francuzi wyzywali, mogłaby opinia 
w sami j nawet armii być podzielona. Jedni po- 
wiejdzieliby, że było to zawczesnie, inni, że na­
leżało wcześniej uderzyć, a co jest w tej spra­
wie lekkomyślnem, postawienie na kartę szczę- 
scia narodu, me byłoby według gustu większo 
»ei hrancuzów. Ale gdybyśmy byli napadnięci, 
raecz ,tałaby dla bas maczei korzystnej. Coby 
się wtedy we Francyi działo -  byłaby rzecz 
n 'gdy nie widziana. Do ostatniego stanęliby 
wszyscy ku obronie ziemi ojczystej — \ te ) 
u^-rzymiej siły moralnej, która leży w jedno­
myślności, my byśmy się mje;i pozbawiać? Nie!

* Pf.n Przekonany. Fraucuzi nie zaczepią.
«N(ie wątpię -  wtrącił korespondent — ze 

francuski poseł w Berlinie daje takie zapewnie­
nia. J

—  Zawsze je daje, i otrzymuj* też podobne 
zapewnienia ze Btrony N ie m ie c .  S t o s u n k i  

m . ę d z y  o b o m a  g a b i n e t a m i  s ą  z a w s z e
n i e z a m ą c o n e ,  a  n a w e t  z a d a w a l a j ą c e
Ilekroć p. } jrbeHe ma sposobność zetknięcia 
się z kierującemi w N iem cz^h  osobistoseiajti, 
zawsze n a s tę p u j wymiana najbardziej pokojowych 
zapewnień. Spodziewam s-ę, te  w Berlinie nam 
wierzą, tak jak my iwjerzymy zapewnieniom Nie-

we i 
stała
przypuszczać, że te 
pod którą się kryją zgubne ta jn e 
że my możemy być oszukani. 
dliwość! S k o n  raz w sposób najbardziej ‘ stano
wczy lapewmamy, że ;me zaczepimy   w jakiż
sposób możemy być oszukani? jyj„ nifc prowo­
kujemy. Patrz pac ty$ro na p r a S ę f r a n c u s k ą .  
Wiesz, że rząd ma l«  mą wpjyw U ldz0 małyi 
ten mianowicie, jaki stąd powstaje, że w biurach 
redakcyjnych zasiadają osobistości 
z ludźmi rządowymi. O fie y a ln e  '

---c , * ZJdUUJO, --- ł l  JW-CBfcU W1Q ta ia
D oskoski i Spółka; — W  T a r n o p o l a  t B i > ™ ^  J T  P e»«™ ; -  'W  P r z c m :  - _
senstein  & V ogler (także w Hamburgu, Frankfurejo ^ b eczk o; — T l W ie d n iu  jp . iła a -  
W rocław in) A. Oppelik, Stubenbastei Ńr. 2, R. MORan p Menem, Berlinie, L ipsku, B azy le i i 
i Norym berdzie ) . W  P a r y ż u  Księgarni i  w B en in ie  Hamburgu. M onucil ;m

ciete M utnelle de Publicite Al L o r e 1 1 e *" 3  rue des Grands A ugustine i So-
— -------------   ’ lre°teur. R ue Caumartin *1.

cy kwalifikacyi do wy^on 
skiego wojskowego, m ą,a urzfedu sędziow-
się przedtem praktyce s łu ż b o » ffyĆL iŻ Podd::i^

łaskę zdanej prasy we F r a n k i ’ 
Mimo to większość prasy

t r y w 7a n i e  s i ę  i 
napadną, będziemy

zaprzyjaźnione 
na łaskę i nie- 

nie ma.
mijając nieobyczajność i ~Zi . francuskiej^ — po­
niektórych rozczochranveli -a i®ni0 za skandalem 
widuów, zachowuje sie 0*1  z W.P ^ wu m dy_ 
Dyplomacya unika wszvt u PokoJRie 1 V ™ " ' ,  
powód do skarg. co mogłoby dac. 6 - « a s z ą  r o j ^  j e s t  p r z y p a -

t>- z e k i w a n i e .  Gdy nas

Ts f i  p A r f f rjasm
mocarstw, a zwłaszcza R0
żerny s.ę obawiać n ł p S m ^ Ś k i e r n ,  
naszym interesom się ~  wszy
z Bosyą 
żądać wzajemnej 
obchodzących. A 1 e 
że  n a m ,  c z y  k o m u

stanowisko wobec innych 
mo-

co
syuDałv»,.»* - n,e sprzeciwia, możemy 
y patyzowac. Możemy też od Bosyi

,s ugi w sprawach, bliżej nas 
J « ż e 1 i p aI l  m y ś l i s z

b l i c z n a  p o z w o l i ł a b y 111* ^  U ^ I j ^ w i  ą-  
z a ć  d o f l u k t u a c y j  r  0 8 ^ - W  iT  { j t y  k i , 
t o m y l i s z  s , ę .  K r a j  n f Pa°w a n t u r. 
Kra, chce żyć w pokoju, spokoiności i bezpie 
cz instwie. Nie obawiam sfe &  Pan du' 
cha bulwarów uznawał duchem ^publicznym  
jraju. burzliwy duch 1 - • —
juchnąe , bulwarowy może wy-

entuzyazmem ala Rosvi ale kraj 
nieco bardzie, platonicznie m iiuje M i n i s t e r ,  

r y b y  w c e l a c h  z a c z e p n y c h  z a w a r ł  
s o j u s z  z B o s y ą ,  n i e  d ł u g o b y  s i ę  c i e -  

Z - P ° r t . f e ! e m — proszę tf-mu wie­
rzyć. Widzisz pan, jak niemiłą je s t sprawa Ton- 
tinu. Ofiarą tego przedsięwzięcia padł człowiek 
taki jak F e r r y .  W aprawie egipskiej opinia 
)UDlic7jia  nie chciała iśt, ani s& Gambettą, który 
był za okupacyą Egiptu — ani też z Freycine- 
tem, który chciał poprzestać na zajęciu kanału 
Mów pan o Madagaskarze, a przekonasz się, że 
tylko punkt honoru umożliwia utrzymanie tej 
kolonu.

Cokolwiekby 0 nas powiedziano— jesteśmy na- 
r .  m *ubiąpym sp o ^ j, i wiemy, że p ó k i  dzi -  

,1£.)S1 r e p u b i k a n i e  r z ą d z ą  k r a j e m ,  
r a n  o y a  n i e  b ę d z i e  t e m u  w i n n a ,  j e -  

e l i  w b r e w  n a s z e m u  o c z e k i w a n i u
. r z y s z ł e b j  d 0 0 ] b r z y m i e g o  s t a r c i a  
n a r o d ó w .

Posady oficerów w pospolitem
ruszeniu.

Na posady oficerów w pospolitem ruszeniu mo­
gą być powołane osoby cywilne, przeto także cy­
wilni i pry watni urzędnicy, a mimtowTcie: 

a) byli oficerowie, którzy po wypełnieniu obo­
wiązku służby Wojskowej w ystąp i z c k. armii, 
obrony krajowej iUb żandarmeryu dalej ci, któ­
rzy złożyli dobrowolnie szarżę oficerską, zostali

pensyonowani, lub znajdują się w stosunku poza­
służbowym;

b) byli podoficerowie c. L  armii, obrony kra­
jowej lub żandarmeryi, którzy pod względem wy­
kształcenia i pozycyi społecznej zajmują stanowi­
sko uprawniając# do przypuszczenia, iż potrafią 
sprostać ewentualnemu swemu przeznaczeniu;

c) osoby cywilne, które skutkiem  swojego sta­
nowiska i charakteru używają odpowiedniogo zau­
fania i powagi, i po których można się spodzie­
wać, iż posiadają konieczne kwalifikacje na ofi­
cerów. Wszystkie powyżej wymienione osoby m u­
szą posiadać w całej pełni cześć i piawa oby 
watelskie.

Do oficerów należy zaliczać:
1) Oficerów zawodowych (Berufsofficiere)  wszo 

ki#j b ro n ;; 2) audytorów; 3) lekarzy wojsko 
wy eh ; 4) rachmistrzów wojskowych.

Je s t w interesie siły zbrojnej, aby z jednej 
strony zajmowały dtopnie oficerskie w pospolitem 
ruszeuiu odpowiednie osobistości, z drugiej zaś, 
aby inne odpowiednie stanowiska zostały obsa 
dzone kwalifikującemi się ku temu osobami. By­
łym tedy oficerom może być przywróconą ich 
szarżs przez monarchę.

U’ aspiranci, którzy nie mieli sposobności na­
być potrzebnych wojskowych wiadom ości, mogą 
być zanotowani na liście kandydatów do posad 
oficerskich w pospolitem ru szen iu , jeżeli złożą 
oświadczenie, iż.celem  otrzymania stopnia oficer­
skiego będą uczęszczać do szkoły aspirantów ofi­
cerskich, lub zdadzą w jednej z tych szkół egza­
min oficerski.

W czasie pokoju mianuje monarcha, a w cza­
sie wojny prowizorycznie komendant, a to na czas 
trw ania zwołania.

Osoby cyw ilne, które posiadają kwalifikacye 
wyszczególnione w § 16 i pragną otrzymać po­
sady oficerskie w zakresie pospolitego ruszenia, 
mąją wnieść swe podania (podania i załączniki 
wolne są od opłaty stemplowej) do powiatowej 
władzy politycznej swego stałego miejsca zamie­
szkania.

W podani u przytoczyć powinien kandydat swój 
wiek miejsce przynależności, jakie zajmuje stano­
wisko jakie posiada języki lub inne wiadomości 

kwalifikacye, a ewentualnid podać przebieg po- ^ z a m m u  
przedniej swej służby W arm ii, marynarce, obro-

Jr j  lub żaLdar,a0ryi Z oznaczeniem kor­
pusu 1 stopnia, piastowanego w ostatnipi p b w ii;  
załączyć nadto odnośne xl6kum erta > \
^ P n e  oświadczanie: >  w rS e L  yC ^  
desygnowany aa posadę oficera^ *

służby w pospolitem  ru-

z sądów wojskuwyeh (obrony°ki l nPrZy Jeduć m 
sne koszta, i że chcą złożyć UL wła'
wojskowy. y g  <UUut «?dziowS cj

Kandydaci na posady oficerów tacy, k tór 
są powołani do pospolitego ruszenia 
zobowiązać wyraźnie do 
szeniu, jako dobrowolni ochotnicy.

Jeżeli kandydat na oficera życzy sobie być u- 
żytym do służby w pewnym lakimś okręgu po­
spolitego ruszenia, względnie w korpusie, wysta­
wionym przez teu okręg, to może to życzenie__
ale nie w formie warunku — wypowiedzieć w 
swej prośbie.

D o.prośby należy dołączyć: 
świadectwa lub inne dokum enta, na potwier­

dzenie szczegółów zawartych w p o dan iu ;
wojokowe dokumenta, potwierdzające wystąpię 

nie lub uwomienie ze służby wojskowei ; 
odnośne dokumenta pisem ne;

wreszcie rewers, napisany wła«nA™ 
kandydata tej treści: 7 w*as&oręcznie przez

Bewers.
Poręczam 

leżę obecnie do 
n ia , ani też

5 P ! " ,  słow «m k o n o ru . iż ns-źadnpn.„ ż ■ IZ nie na-
w nr y !"aieinileS0 stowarzyt,Łe- 

stowarzyszenia nie w s tą p ^ *  d° Żadneg° takleg0 
^  ■ • • • dnia . . .  18

Pieczęć. ’ ' *■

W  aiJ^rZKdowre P°!',,,i»rdzeiiie podpisu, 
komendy o b r o ^ Ż'-!j . koineRdy .obrony krajoweJ

dzona y kraju w Tyrolu zostanie orzą- 
TTał^ p , Ra 8“koła dla aspirantów oficerskich, 

1 u .s)zk°i|1 ma się składać z kursu dzien­
nego lub Wieczornego, aibo też z obu rtzem .

Nie ogranicza się liczby frekweutantów. Do 
8zl£o ły ,m ają  przystęp:

a] młodzieńcy, wcieleni bezpośrednio do obro­
ny krajow ej,

b) osoby cywilne, które nie podlegając obo-. cywilne, które l . c uuuiesraiae m 
m%zkowi s fcżb , .wojsfowej, p r u /u ,  0S S £  
obrome l ra|0B6, slopie4 , aeerssk i ’  > njJem ‘

 w 1 zadowoleniem wymagauego

noseiami, które mu przypadną w -iBy) !  Z pow la'  
zie stałej zmiany miejsca swego nnhJt a W. raj 
o ten  tak dawnej komendzie iiowiaiń ■’ d o a*e^  
ego ruszenia, jskotaż i nowej w We“* P0SP°1!” 

zamieszkania1*. ’ n °wem  miejscu
Kandydaci na posady oficerski® 

tem me należeli do a rm ii , narvn 1 ■ y przed- 
krajowej lub żandarm eryi, pcw im  kl > obr°ay  
swoich złożyć oświadczenie: w Prośbach

nże gotowi są uczęszczać do szknH, 
oficerskich, mających na celu wvk« t >spiraQtów 

ieczynnwro stanu c ^  L /cenie ofi­cerów dla nieczynnego
wej, a mianowicie, albo do s z k o V » ° brony kraJ°- 
scowości już istniejącej -  albo do -m i°j-
tu cy i, gdyby ta w pewnei Jżo 1Rst7-
cyalnej założoną została, ( w sPe‘
gdziei i ^  8lacya batalionu o b r o n y ^ ,

oficer-
ewentualnie zaś Doddać
abiouiu w jednej z Ukich^szkdl - -
przepisanych warunków i p r a w id ^  nie do 

y C1 Da P° 8ady audytorów, n iep0siadaj

^■»*runek z nad brzegu Łomnicy.

przea

A u liu a z a  T u r e z j  A sk ie g o .

(Ciąg dalBiy.)

VII.
pr ^  *zbie ciasnej, zadusznej. napół ciem nej, 

Wita! zar z towi-iYjsza świeżego, dawniejszy 
*»>*« gospodarz, odsiadujący kilka kradzieży.

^  Słnu>a B ohu! —  odezwał się do nowo 
QCfioJząctgo. — No witaj niw yj karnpane! 
ę.11! ale ty jakoś mi nie odpowiadasz, g d y 'jś  
J ebie pozdrawiam?... Ta, czego ty tu £ yszf.J_ /0
j^^*b trochę ogolili ?••• Aleś go nie s trac ił?__
fp °ł°ste twoje odrośnie ci, g ly ztąd wyjdziesz... 

Przecież tutaj nie na tak hardzi: długo?
Na rok cały ! — rzekł boleśnie Ostap i wła- 

b sfów się przeraził. 
d iJ>  Na rok?... Ei, co co rok jed en !. . M nie ci 
pi 8 ha rok jeden już nie zamykają.^ To było 
bjnrł,»j, kiedym jeno poczynał... Dzi8 Ja 8‘? nie 

do lekkiej roboty: to bo dla fryców zosta- 
d afh, co to aopiaro terminują. Ja-ci się dziś już 
^ 8‘0żyi siedm iu l a t . . . Gdyby ro k , toby jeszcze 
^ y c i a . . .  Człowiek przez taki rok tylko-by w j- 
^ trochę.... Wypoczynek człowiekowi od ro- 
^  do roku poirzebny, by się nieco odkarmił.

* d le^ ieh ie ... ano rok , to w iele!... Ty tutaj

*tap tyikp się wypotrzył.
P e T  T a ' Że pierwszy- ’ Tobie jaszcze 

8*StneuĄ. Jeszcześ nie zaznał naszego chle-. 
Nie tiJP  to-ci oa z ły ! Tu bo n:e znają na-1

wet przednówku. Będziesz dziś lepiej jadał, ni­
żeli tam może u siebie... A zkąd ty nieboże?

—  Z Perechińska, — rzekł niechętnie.
—  A gdfzie to ?
Ostap ni^ Aiałfcochoty rozmawiać, ale że bał

się trochę swego towarzysza, toż mu dawał po- 
niewoli odpowiedzi

—  ALa! tam w górach.... No, wy tam chodu- 
jecie się owsianym, taj juchą burakową... a tjl-  
ko na święto chyba kąsacie chleba żytniego. No 
no, tu ciebie będą lepiej diglądali.. . Będziesz 
jadał ehleb ze ż y ta , jaki m,, jecy jedzą i juchę 
lepszą, grochow ą... Wy newnie takiej na wasz 
Światy) W eaer nie macie ?. . Baz na tydzień da­
dzą ci nawet jaki ochłap mięsa... Nieźleby tu się 
żyło, gdyby tyiko była jeszcze horiwka 1 tiu- 
tiun!... Ale co tego. to tu nie chcą dawać. Je ­
no ntuchuj sobie tabaku!... Oj mnie tak za faj- 
czyną moją m arkotno, jak by za m am unią! . . . • 
A tu niuchaj ino tabaku !
. j  tu nader kwaśną zrobił minę Młody zaś, 
jakby nie s łu c h a ł: on był myślą gdzieindziej.

tow arzysz uzwał się znowu po chwili : 
caŃT y. puwiedz ^  mnie, za co oni tu c ie b ie  na 
nia J i J f  W8adzdl ?• • • Ty, zdajesz się , jakobyś 

ele mógł jeszcze przeskrobać?
opow L S ł  lai  0 s -Vp SWOJ0 '^ y s o d y  i kłopoty 
ten tov v  Slę juŻ tylk° du«wiadczony
wom jego egzauT' mlodzied£a i I ^ y -
orał -  na s ie h i l?  ^  >b° Ra C0 to ° n wszystko
sposób obrony i tak a^n  tdg°- V’y s ,®lał 011 Je?° 
Podobnie bowiem nosL “ 'eZaaJOmOŚC p r°cedury. 
on sędziom swoim nra n a lto  ułatwił
z taki, mi k u rc za k a ^  d®‘ cf y y ^ iâ d m iał f lk0 
Mby wtedy obrońców, ani dowĆfnn’ ) “ n p 0t A9-
5 “  f r; k" " ,or ^  . o b , / L yci . r , 6J ;
drzemać podczas całej ro zp raw i^  p UŻ apok°iD‘e

ry A to przecież, bez pracy nie będą kołacze. 
Dla] tego na świecie praktykuje si§ d r j?a krzy­
wa — Ileż to obrońca , oskarżyi*iel • obżałowa- 
ny zrobić muszą wycieczek w przód i w tył, w 
prawo i w lewo, zanim uó» się panom radcom
ubrać kogo v. szary m n jiln r!..

Z Oslipa się naśmiewano. On chciał być h e r­
sztem i m istrzem , a tu się p o ta r ło ,  że się je ­
szcze wiele uczyć potrzebuje, zanimby został sze­
regowcem w korpusie ludzi tego fachu.

W kilka znowu dui dostali obaj nowrgo jesz­
cze towarzysza. Pewnego bowiem dnia zabrzę­
czał o niezwykłej godzinie klm-z w zam ku , — 
rozwarły się zaraz drzwi k h  celi — i w eochuję­
ty został na środek izby jakiś świeżo dopiero 0- 
strzyżooy d rągal, poczem zn< uu  klucz się we 
drzwiach obrócił- Ten drąga stał na środku celi, 
jak człowiek, który ze światła dziennego nagle 
w ciemnicy się znajdzie, « gdy oczy jego mogły 
już widzi i ć . stanął zdziwiopy ; gębą o tw artą , 
jakby nie wiedział, gdzie teraz jest i co tu ma 
robie.

Towarzysz Ostapów chciał zen wydobyć, co 
on za jeden i jakie było jego rzemiosło przed 
wędrówką w one m ury ; lecz drągal ten nie u_ 
miał kilku nawet zdań złożyć. S tał zagapiony 

— A to jakiś głupi łoszak! —  rzekł stary Ze 
wzgardą. Tam ten zas zrobił taką minę, że Ostap 
choć mu to nie było w g łow ie, zaśmiał się 
m owolnis, a nowo p rz y b y ć , g jy  obydwóch it-h 
zoczył śm.ejących, »am się zaczął śmiać, nie wie­
dzący z czego, ani z kogo.

Był to prawie idrota. wychowany gorzej n j* 
w lesie. Ledwie zen tutaj w ydobyto , za co*
1   k JL . _ 0 _  „ ai z, /i żfi j\ a f*T. i » B

“'n , żeto właściwie ma siedzieć... Powiedziano 
za kradzież. On zaś nie widział w tem nTc^zj? 
go. Dowiadzieli się później, że to była kradzież 
tego rodzaju, iż jedna po drugiej w m ałych od 
stępach czasu następowała i to w jasny  dzień [

A spiranei, O których już z samego tytułu zaj­
m o w a n y  iptt* z  nich stanowiska nalały przy-
puszczać, iż posiadają dostateczny stopietf wy- 
kształcenia, lub którzy mogą wykazać się świa­
dectwami, nie .potrzebują składać egzaminu wstę­
pnego.

Natomiast osoby których stopień w ykształce­
nia jest wątpliwy, muszą poddać się egzaminowi 
wstępnemu z następujących przedm iotów :

a) niemieckiego języka, ortograficznego pisania 
i składni pojedynczych zadań;

b) czterech pojedynczych reguł rachunkowych 
z całemi liczbami i ułamkami, reguły trzech, re­
guły spó łk i, dalej elementarnych zasad geome- 
tryi, o ile ta jest potrzebną do zrozumienia wy­
kładów służby pionierstiej, nauki fortecznej i 
nauki b ro n i;

c) z głównych zasad geografii, z wiadomości 
o częściach świata, a co się tyczy Europy, o 
głów nych pasmach gór, ważniejszych drogach 
kom unikacyjnych, nazwach , położeniu różnych 
krajów i icn s to lic ; wreszcie

d) kandydat powinien być obznajmiony z głó- 
wnemi wypadkami historyi austro-V7ęgieJ“"i‘V mo~ 
narchii.

E gzau tina1 odbywają się w październiku.
,Dok. n a it j

w oczach prawie ludzi. Ou kradł iak kr„u  1

bo Ł n  w s« 2a i; / bs ni.N “ ’' ei0 r c h “ li,tl! k rnk-

sto. Oddali d r i i c ^  n . g “ yło ,m  za cz?- 
O o id  a r^ ala Da taukę w te murv

d̂ Cc A F ? y  e H Ł ?  ° d ‘' g ° “ ,0 '
wysługiwał. Besidc 1 1 Będz‘e' ci si? aam  dwom
sia p .ydast', ; y '  Z Rie ma co--- ale

r-^ o WŁ. T L T liS f  md 7 U. ro1^ ' t y l k 0  P °d ‘
noeL  stary prak tJ  dy ch ł° d jle J byw ał, której 
remonii z t / m £  i,P °  81̂ > o b ie ra ł  bez ce

0 , u lp«śe.wszy m ury te wjjgotn0 , c

rych 1nion^ h, ludzi; w ejc h  nie wiele czuć mógł p« J * ietrze, a
o Innem  tchnieniero 8W,0^>Fch:  —  od 

krew krążyć zaczęła w J w nilu zadrf 
wtedy całą piersią, — "0 wezystkiem
;akby Chciał już ^ r ^ T j e g o  nie znalazł 
tam doznał. Choeizh.10̂  Job0C konSekW( 
Że dość siły o d p ^ f^ o z e ń s z y c h  praktyl 
szych wywodów a ,ejicfl naturalne opien
nnolr iiArrllitlA nrrAńłł /•? „___» i

zdejmuie skóra ■ . ’ wilka i nie
I tak nr u 'i ^f111 SI  ̂ w n '% Przyod
Mien'aH y tu dRi. po d n i i* .  , ^

O s t a ń  Potem inni jeszcze tow*^*^
8rfP poznał tu cała e a le rv e  in d y w id n ^

b 7ł  to dlań b - j p g ;

dziei mł°7 lek kaŻdy odczuwa w r a ^ e r  wrażli­
we dy ’ a Gstap był do teff>

go' Zawsze usposobienia. tak wyrobio­
na I ?  A RIe m by* w ić ^ io ła ł przekony- 
WuiaJ7 ?pÓr “Upełnj P°S itó'rszych v iekiem i

itó z iju  “ "-i*150!

,e"  rw"*in s tru k to ra c h , nie mógł wyjćć uatap takim, ja 
kim tu wchodził.

Cela więzienna prócz tego jeszcze wpływała
przygniatająco.

szych wywodów o ,ejicfl naturalne 
dnak uczucie ^  g d y  wrócił do swoi 
iin instynktów* innych ludzi, od
baczy ł t o k o w a ł  w uniesieniu ziem 
się PracyiJ i ie  się wychował,— padł do 
rodzinnyj»órzy ą0 przyjęli % lekkiem j£ 
1.®" J. i chciał teraz o wszystkiem  2 

inni ludzie.
U d aw ało  się O stapow i, że to będzi 
moilrwt*®' że przeszłość swoia »iJa ,

w 1 p u irzeD j ser

Sam się obtykai Ra R0*ł  PodioS« “T  J ' '  U *#*10 ^  , ze to bedzie
jako mędrszy . ledz^c 0 tem, że crfowieĄJ iliw<Hn. *e przeszłość swoia e J a m
bdejm“ .  S .  *, - i l k .  i S & e ,  )* * >  l

przj .dziew*- “im  wyptóków. W kJólce O S  
Iniach. e f 4,- to nie tak łatwo. P 8 § F

IJI&UJ " J Ł—------  * i
14e to nie tak łatwo.

^  pocz^ ku zdybywał bowiem 
niu k t'°  Pozlera i J nazywano go zdaia 

, tore w m łodzieńcu żółć poruszać 
lektorzy ruszali tylko głow am i, jakby 

dw uznacznie: „W rócił ju ż , — wrócił., 
to r . . . “

Ostap zaczął poznawać w d r ‘gich 
wrogów: zaczął się zatem na n o ro  us 
ludzi. Na cóż bowiem samemu im się na 
Chwilami miał ochoię odbić się, ująć sa 
bą i nie dać się drugim poniewierać . 
pokój.

(Dok. nt
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Z Rady państwa.
W ie d e ń ,  10 lutego. 

( t f )  Dzisiejsze posiedzenie Izby poselskiej za 
jęte było wyborami komisyjnemi i dalszym cią­
giem ogólnej rozprawy nad ustawą o ubezpiecz0‘ 
niu robotników.

Pierwszy zabrał głos dzisiaj w tym  przedm io­
cie prof. B o b r z y ń s k i .  Zwraca uwagę, że pro­
jekt ten  nie będzie ostatnim , j a t  nie jest pierw­
szym krokiem na drodzie ustawodawczych dzieł, 
mających prowadzić do rozwiązania kwesty] so- 
cyalnej. Eoniecznie po nim  pójdzie ubezpieczenie 
na wypadek nieudolności do pracy i na wypadek 
bezrobocia. Skutków tego wszystkiego niepodobna 
przewidzieć. Może to doprowadzić do zupełnego 
przeobrażenia stosunków socyalnych. Mimo to on 
i towarzysze są za projektem — ale ze zm iana­
mi. Postanow ienie § 1 jest zbyt ogólnikowe, nie 
określa, kto jest robotnikiem, dopuszcza wszyst­
kich. Bównież nie zgadza się mówca z § 3 — 
m ecą którego ubezpieczenie może być rozciągnię- 
tem  ?;a ro^ ezJch  robotników. Rząd może nie 
p o m y li ł ,  źp np w (Jalicyi objętąby tem była 
c a ł a  ludność rolnicza. Nie zgadza się też z tem, 
że uregulowanie sprawy ubezpieczenia na pro- 
wincyi ma nastąpić przez władze adm inistracyj­
ne w porozumieniu z Sejm em , przez co Sejm 
schodzi na stanowisko ciała informacyjnego tylko. 
Sejm galicyjski jest w zgodzie z rządem, mówca 
nie chce zakłócenia tej zgody, a takie postano­
wienie może łatw o doprowadzić do zatargu.

. C h a m i e c  daje pogląd na dotychczasowe ustar 
wodawstwo socyalne austryackie i sądzi, że obe­
cny projekt jest koniecznem jego uzupełnieniem. 
W pływ  rządu na sprawę ubezpieczenia na wy­
padek choroby je s t w projekcie za wielki — a 
mówca wyraża się życzliwie o wnioskach mniej­
szości, dążących do dalszego ścieśnienia tego 
wpływu. Co do rozszerzenia ubezpieczeń na ro­
botników wiejskich, mówca nie jest tem u prze­
ciwny, ale sądzi, że ubezpieczenie to powinno 
być zorganizowane na innych zasadach i w inny 
sposób, ażeby odpowiadało potrzebom i wymaga­
niom rolniczej produkcyi. Zaleca przystąpienie 
do rozprawy szczegółowej — stworzy się bowiem 
dzieło prawdziwie dobre, które nie tylko odpo­
wiada zasadom ludzkości, ale okaże się także bar­
dzo skutecznym środkiem przewencyjnym.

C z a y k o w s k i  W ładysław  omawia projekt 
ze stanowiska soeyalnej reformy, mającej zmierzać 
do tego, żeby robotnik zainteresowany był w 
istniejącym porządku rzeczy i zaniechał dążeń 
do wywrotu. N ie można jednak dochodzić do 
ostatecznych konsekwencyj — de prawa do pra­
cy. Nie zgadza się mówca z tem, że cały ciężar 
ubezpieczenia na wypadek choroby zwala się na 
b a rk i'  robo tn ika; należałoby tu przyjąć zasadę 
pomocy państwa. Ustawodawstwo socyalno - po­
etyczne państwowe powinno tworzyć ramy, ale 
uregulowanie szczegółów ni leży dla rozmaitości 
potrzeb i stosunków pozostawić ustawodawstwu 
krajowemu i rządom krajowym. Nawet w N iem ­
czech pozostawiono wiele korporacyom autono­
micznym.

T n i  r k  mówi naprzód obszernie o istniejącej 
dotychczas organizacji pomocy a\a robotuisów  
w raz jo choroby — i1 wykazuje ujemne jej stro­
ny. W projekcie widzi znaczny postęp w kierun­
ku usunięcia lub złagodzenia tych stron ujem­
nych , przez zaprowadzenie obowiązku przyczy­
niania się ze strony pracodawców, przez przyjęcie 
zasady przymusowego należenia do kasy, przez 
zwroty w razie przeniesienia się robotnika z je ­
dnej kasy do drugiej i t. p. Obszernie a namię­
tnie występuje mówca przeciw zasadzie ekono­
micznej wolności, przez lewicę do ustawodawstwa 
■ustryackiego wprowadzonej, a która zdaniem 
mówcy jest przyczyną wszystkich socyalnych 
klęsk i krzywd.

B o m a s z k a n  wnosi zamknięcie dyskusji —  
co jednak odroczono, ponieważ ławy prawicy 
podczas raowy T uerka prawie zupełnie się wy­
próżniły.

M a  u t h  n e r  przypomina, że jUż ustawa prze­
mysłowa z r. 1859 zaprowadziła obowiązkowe 
kasy chorych przy korporacjach, co jedn\ k nie 
zupełnie weszło w życie, projekt obecny zam ie­
rza uczynić zadosc niezbędnej potrzebie -  ale 
jest wadliwy, bo zaprowadza P^ymusowe tylko 
kasy powiatowe, do ktoryc mają naie£e($ w9zy. 
scy, nie należący do innych Kas; lepiej ji(j nak 
byłoby, na wzór n iem ieck i, zaProwadzió kasy 
miejscowe. Zaletą projektu je s t ,  że zacjaowuj e 
obecne instytucye i dozwala im się rozwijać. 
Mówca krytykuje szczegółowe poS an.ftwieuia n8ta. 
wy — poczein czyni następujący Ba: „Wzy-
wa się rz ą d , aby corychlej PrZ 0 Projekt 
ustawy o utworzenie urzędu ubezpiecze , które_ 
mu podlegałyby wszystkie zakłady ubezpieczenia 
w razie nieszczęśliwych wypadków i asJ  cho-
rych". f

Na tem  przerwano obrady — i odczyta“ wy­
nik wyborów. Z polskich posłów w y b r a n i  do o- 
misyi dla wniosku o założenie Izb robotnięzyc 
Bobrayński, Chotkowski, Czaykowski, Ki®anoVT 
ski i Szczepanowski, — do kom isji prasowej- 
Chrzanowski, M ichalski, Popowski, Sawczyński 
i Starzyński —  z posłów ruskich Kowalski. 
te rn a , z którego ma być mianowany stały czło­
nek trybunału politycznego (Reichsgericht) wy­
brani: Zyblikiewicz, Stojałowski i Czaykowski JaD.

Odczytano pismo sądu powiatowego wiedeń­
skiego, domagające się zezwolenia na sądowe ści­
ganie posła P a t t a y a ,  z powodu wniesionej 
przeciw niemu skargi posła W r a b e t z a  o obra­
zę honoru. T a u s c h e  i tow. interpelują m ini­
stra  sprawieó wośui, kiedy zamierza przedłożyć 
projekt ustaw y przeciw fałszowaniu środków ży­
wności. N a tem  posiedzenie zamknięto — nastę­
pne jutro, w piątek z u»etępująeym porządkiem 
dziennym : Sprawozdanie komUyj dla spraw nie­
tykalności poselskiej w sprawie sądowego ściga­
nia posłów Schoenerera i Vasateg0 _  dalszy ciąg 
obrad nad ustawą o zabezpieczeniu robotników 
JU wypadek choroby — ewentualnie petycye.

Koło polskie.
WOd sekretaryatu poselskiego Kcła polskiego .. 

W iedniu otrzymujemy następujące sprawozdanie: 
Koło poselskie polskie odbyło 6 lutego posie­

dzenie, na kiórem przewodniczący p. J a w o r ­
s k i  po otwarciu obrad zawezwał Koło do wy­

boru drugiego sekretarza w miejsce p. J a s i ń ­
s k i e g o  i wybranym został p. Ł  o £ jednogłośnie. 
N astępnie przystąpiło Koło do wyboru kandyda­
tów swoich Jo dwóch nowych komisyj, które ma 
wybrać Izba poselska. Do komisyi, mającej roz­
trząsać projekt ustawy o Izbach robotniczych wy­
brano jednogłośnie pp. B o b r z y ń s k i e g o ,  
C h o t k o w s k i e g o ,  C z a j k o w s k i e g o  Wład.. 
K i e l a n e w s k i e g o  i S z c z e p a n o w s k i  e- 
go . Do komisyi, mającej roztrząsać ustawę pra­
sową. wybrano również jednom yślnie pp. C h r z a ­
n o w s k i e g o ,  M a c h a l s k i e g o ,  S a w c z y ń -  
s k i e g o ,  S t a r z y ń s k i e g o  i P o p o w s k i  eg  o.

Potem obradowano nad pism am i nadesłanem i 
do Koła: Petycyę profesorów teologii w semina- 
ryach duchownych o podwyższenie płac, przeka­
zano po krótkiej dyskusyi polskim członkom ko­
misyi budżetowej do poparcia. P. M o c h n a c k i  
przedłożył petycyę Rady miejskiej lwowskiej, 
która uprasza Kolo poselskie, aby poparło pety- 
cyę jej, wniesioną do Rady państwa, o uwolnie­
nie od podatków państwowych przez lat 30 bu 
dynków nowych lub przebudow anych , w celu 
uregulowania ulic istniejących, lub otworzenia 
now ych; wniósł przeto, aby polscy członkowie 
komisyi podatkowej i cłowej petycyę tę popie­
rali. P . C h r z a n o w s k i  przedłożył petycyę Ra­
dy miejskiej krakowskiej, wystosowaną do Koła 
polskiego o poparcie petycyi, wniesionej przez 
reprezentacyę m iasta Krakowa do Rady państwa, 
tej samej treści, co wspomniana petycya rep re­
zen tac ji miasta Lw ow a, i w niósł, aby poLcy 
członkowie komisyi podatkowej starali się prze­
prowadzić żądania, w tej petycyi zawarte. Dalej 
p. C h r z a n ó w  sir i przedłożył dwie jeszcze pe­
tycye Rady miasta Krakowa do Koła polskiego 
popieranie dwóch petycyj tejże Rady, wniesionych 
do m inisterstw a handlu, z których w pierwszej 
Rada miejska u p rasza , aby rząd nie wydzierża­
wiał dróg żalaznyah państwowych w Galicyi. To­
warzystwu , będąeemu właścicielem kolei Karola 
Ludw ika, w drugiej zaś petycyi upraszała Rada 
m. rząd o rozpoczęcie rokowań w celu nabycia 
przez skarb państwa kolei Karola Ludwika; przed­
kładając te petycye, wniósł, aby Drzekazać je pol­
skim członkom komisyi kolejowej. Koło uchwaliło 
powyższe wnioski M o c h n a c k i e g o  i C h r z a ­
n o w s k i e g o .  — Poseł P o p o w s k i  przedłożył 
petycyę miasta W adowic tej samej treści, co 
naprzód wspommona petycya miasta Lwowa i 
prosił Koło o poparcie. Koło do tego się przy­
chyliło.

P. S t a r z y ń s k i  przedstawił, że w bieżącym 
tygodniu na posiedzeniu komisyi izbowej, spra­
wdzającej wybory posłów, toczyć się będzie spór 
zasadniczy przy sprawdzania wyboru p. Tomasza 
S t a d n i c k i e g o ,  czy uznać za ważne głosy 
tych wyborców, którzy jako właściciele części 
sparcelowanego obszaru dworskiego, mieli i mają 
na mocy obowiązującej ordynacyi ypyborczej głosy 
wirylne przy wyborach z kuryi mniejszej posia­
dłości grantowej i z prawa swego użytek robili 
tak przy tym  wyborze, jak przy innych. W pra­
wdzie trybunał państwa inaczej tę ordynacyę 
tłomaczył w wypadku, który rozstrzygał, ale po­
stanowienia ordynacyi są w yraźne; przeto wnosi, 
aby Foło polskie w myśl ordynacyi wyborczei 
obowiązującej, te głosy wirylne uznało za ważne 
i zawiadomiło o swej uchwale inne stronnictwa 
prawicy.

Po dłuższej dyskusyi, w której zabierali głos : 
pp. M a d e y s k i ,  C h r z a n o w s k i ,  O n y ­
s z k i e w i c z ,  O z e r k a w s k i ,  C z a j k o w s k i  
Alf., B o b r z y ń s k i ,  O r z e c h o w s k i  i A b r a -  
h  a m o w i c z , Koło uchwaliło wniosek p. S t a ­
r z y ń s k i e g o  z poprawkami p. M a d e y s k i  e- 
g o ,  aby o uchwale Koła zawiadomić nio stron­
nictw a „prawicy", ale jak  zwykle członków ko­
misyi, należących do stronnictw a „prawicy".

W śród wspomnianej dyskusy., p. O n y s z k i e ­
w i c z  uczynił w niosek , aby polscy członkowie 
komisyi sprawdzającej wybory, zaproponowali re- 
zolucyę, wzywającą o zmianę obowiązującego do­
tychczas wspomnianego postanowienia o głosach 
wirylnych, w ordynacyi wyborczej do Rady pań­
stwa, o zmianę w tym  duchu, w którym ją  wła­
śnie teraz zm ienił Sejm galicyjski. Lecz uchwałę 
co do tego wniosku odroczono do przyszłego po­
siedzenia Koła.

Wreszcie Koło przystąpiło do dalszych obrad 
nad projektem ustawy o zabezpieczeniu utrzym a­
nia robotnikom na wypadek choroby, która to u- 
stawa przyjdzie pod rozprawy Izby poselskiej na 
przyszłem jej posiedzeniu.

P . B o b r z y ń s k i  przypomniał, że przy obra­
dach Koła nad tą projektowaną ustawą w pa­
ździerniku r. z. otrzymał polecenie, aby wspólnie 
z sprawozdawcą komisyi p, B i l i ń s k i m  roztrzą­
sali paragrafy tego projektu od 1 do 5 i ułożyli 
poprawki dla usunięcia w ad , wytkniętych wśród 
dyskusyi. Spełniwszy to zad an ie , w nosi: aby 
§§. 1, 2 i 4 pozostały w brzmieniu uchwalonem 
przez K o lo , zaś §. 3 brzmiałby jak n astępu je : 
.Zabezpieczenie od choroby robotników rolni­
czych i leśnych będzie uregulowane oddzielną 

at*wą państwową i na niej opartą ustawą kra­
n i k  Wydać się mającą. Dopóki to uregulowanie

wniosków komisyi, odrzucając poprawkę C z a j  ko- 
w s k i  e g o  W ład., następnie § 3 uchwalono we­
dług wniosków p p ,; B o b r z y ń s k i e g o  i Bi ­
l i ń s k i e g o ;  j Bdnak z poprawką popieraną przez 
pp. C h r z a n ° w > j | u o g o  i C z a j k o  ■■ i- k i i* g o 
Alfonsa, aby w pierwszym rządzie glosować, iż 
zabezpieczenie robotników ma być uregulowane 
ustawą k r a j o w ą ,  a dopiero gdyby Izba tego 
wniosku nie Przyjęła, głosować za redakcyą pro­
ponowaną przez pp. B i l i ń s k i e g o  i B o b r z y ń ­
s k i e g o ,  iż zabezpieczenie od choroby robtni- 
ków rolniczych i leśnych m» być uregulowane 
przez oddz'eln3: “stawę państwową i na jej pod­
stawie wydaną ustawę krajową.

N a posiedzeniu d. 9 bm. Koło polskie zważywszy, 
że um arł jeden z galicyjskich członków trybu­
nału państwowego ś. p. Marceli M a d e y s k i ,  
a w jego miejsce ma Izba poselska przedstawić 
terno, z którego Monarcha jednego z przedsta­
wionych m ianuj6 członkiem tegoż trybunału, 
przystąpiła do wyboru swoich kandydatów do te­
goż terna. W ybrani zostali: Na pierwszem miej­
scu dr. Mikołaj Z y b l i k i e w i c z ,  na drugiem dr. 
Józef S t o j a ł 0 " 's  k i na trzeciem dr. Jan  C z a j­
k o  w s k i.

N astępnie rozwinęły się długie rozprawy nad 
rezolucyą proponowaną przez p. O n y s z k i e  
w i c z a  a podaną po. yżaj w sprawozdaniu z po­
siedzenia Koła W i  6. t. m. W djrskdsyi tej 
brali udział pp- S t a r z y ń s k i ,  O n y s z k i e ­
wi c z ,  C h r z a n o w s k i ,  B » h  r z y  n s k i, C z a j ­
k o w s k i  A1L M a c ha  1 s k i, J a w o r  s k i i C h a ­
m i e c .  r p  ° n / 3 z k i e w i c z  i B o b r z y ń s k i  
przedkładali w odcaieLny sposób sformułowaną 
osnowę tej rezolucyii mianowicie p. B o b r z y d  
s k i  żądał, ab} w osnowie rezolucyi było wyra­
źne odwołanie się n& świeżo przez Sejm galicyj­
ski uchwaloną P°d tym względem zmiauę ordy­
nacyi wyborczej. Ostatecznie Koło uchwaliło 1) 
wnieść rezolucyg w duchu wniosku O n y s z k i e ­
w i c z a  powyżej powołanego i świeżej uchwały 
sejm ow ej; 2) redak,.yę j;ej  rezolucyi pozosta ić 
polskim członkom komisyi Izbowei. sprawdzają 
cej w ybory ; tymże członkom komisyi zosta­
wić swobodę, CZJ iuż teraz na posiedzeniu komi­
syj mają tę rezolucję wnieść —  czy też zapo­
wiedzieć, pozostawiając j ej  wniesienie do chwili 
ostatecznego załatwienia sprawy wyboru p. S t a ­
d n i c k i e g o  przez komisyę.

Przegląd polityczny.
K r a k ó w ,  u  lutego.

W  sprawie Jajkow ego wniosku S c h a r -  
s e b m i d a  donosi Politik, że nie jest wykluczo- 
nem przyjęcie w komisyi wniosku f f u n n -  
b r a n d a  o wybór ściślejszej komisyi da rozbioru 
sprawy. P ra w ic a  ma w tej mierze tym i dniami 
powziąi postanowienie. Jest-to  niezgodne z wczo- 
rajszem doniesieniem N ar. Listów , według którego 
prawica już się miała zgodzić na wybór refe 
renta.

Z Gracu telegrafowano w środę do dzienników 
wiedeńskich, że „klub niemiecki" jest w trakcie 
rozwiązania się. Narodowa mniejszość pod wo 
dzą D e r s c h a t t y ,  P e r e g g e r a ,  A u s s e -  
r e r a  i S t e i n w e n d e r a ,  ma z klubu wystą­
pić z powodu, że obrady klubu nad wnioskiem 
S c h o e n e r e r a  w sprawie osiedlania się ży­
dów i nad wnioskami prasowemi P o r e g g e r a  
objawiły takie różnice zdań, które pogodzić się 
nie dadzą. Większość klubu Przyłączyłaby się 
pod wodzą W e i t l o f a i  P i c  k e r  t a  do klubu 
niem iecko-nustryackiego, z którym zasadniczo 
się zgadza. Wczorajsze jednak dzienniki wie 
czorne przeczą temu, utrzymując, że może tylko 
antisemici wystąpią z klubu niemieckiego.

opiewa jak  nastę- 

Poufne.

dopiero wczoraj w Allg. Ztg. 
puje:

„Rzym 3 stycznia 1887.
„Z mojego telegramu z dnia 1 bm. dowiedzia­

łeś się monsiniorze, iż wkrótce zostanie przedło­
żony projekt ostatecznej rew izji pruskich ustaw 
kościelnych.

„Pod tym względem otrzymano niedawno for­
malne przyrzeczenia, które potwierdzają to, co 
stolicy apostolskiej poprzednio było wiadomem.

„Możesz pan zatem uspokoić p. V. indtnorsta 
i usuuąć jego wątpliwości, wypowiedziane w pi­
śmie dołączonem do ostatniego pańskiego listu.

„Ze względu na tę wkrótce mającą nastąpić re- 
wizyę ustaw kościelnych, która jak  się spodzie­
wać należy, w ypadnę pomyślnie, ż y c z y  s o b i e  
O j c i e c  św ., a ż e b y  c e n t r u m  p o p i e r a ł o  
p r o j e k t  s i e m i o l e c i a  w o j s k o w e g o ,  
i l e  t o  j e s t  w j e g o  m o ż n o ś c i .  Wiadomo 
dostatecznie, że rząd przywiązuje wielką wagę do 
uchwalenia tej ustawy. Gdyby więc w ten spo 
sób udało się usunąć niebezpieczeństwo grożącej 
wojoy, centrum  zasłużyłoby się wielce ojczyźnie, 
ludzkości i Europie. W przeciwnym razie nie o- 
mieszLanoby uważać postępowania centrum  za 
czyn niepatryotyczny, a rozwiązanie parlamentu 
zgotowałoby także temu stronnictw u sytuacyę 
bardzo niepewną i kłopotliwą. Gdyby centrum  
zgodziło się na siedmiolecie, Ż y c z l i w o ś ć  r  a ą 
d u  d l a  k a t o l i k ó w  i s t o l i c y  a p o s t o ł  
s k i  ej  z w i ę k s z y ł a b y  s i ę ,  a utrwalenie przy­
jaznych i na obopólnem zaulaniu opartych sio 
sunków z rządem pruskim jest dla stolicy apo­
stolskiej rzeczą nie małej wagi.

„Zechciej zatem monsiniorze jak najgoręcej 
nakłaniać naczelników centrum , ażeby ile możno­
ści wpływali na swych stronników i ażeby ich 
zapewniali, ż e  p o p i e r a j ą c  s i e d m i o l e c i e ,  
s p r a w i ą  O j c u  św.  w i e l k ą  r a d o ś ć ,  ż e  
b ę d z i e  t o  n a d t o  n a d e r  k o r z y s t n e m  
d l a  s p r a w y  k a t o l i c k i e j .  Jeżeli z*ś tatuli 
ey wskutek nowych ustaw wojskowych przyjmą 
na siebie większe ciężary i uciążliwości, co nato­
m iast wynagiodzi im to zupełny pokój religijny 
będący najcenniejszem ze wszystkich dóbr.

„Polecając to, co powiedziano powyżej, pańskiej 
uwadze i oględności, jestem  przekonany że mon- 
sinior zastosujesz to do okoliczności i osób, któ­
re mieć trzeba na względzie".

L ist ten jest, jak widzimy, daleko więcej sta­
nowczym, niż drugie pismo kardynała. N ie za 
wiera on wcale tych słów uznania dla stronn i­
ctwa katolickiego, które w drugim  liście dodsno. 
Nie omylił się ks. Bismark, n.e omyliła się prasa 
rządowa, twierdząc, że katolicy dowiedzą się je ­
szcze przed wyborami, czego papież od nich wy­
maga, Błędnem było tylko twierdzenie, że pierw­
szy list Jacobinicgo był pisany do dep. Franckeu- 
steina. Oba listy wyszły z Rzymu pod adreśeui 
nuncjusza di Piętro.

ma n  n*e we->dą w ^ c‘e postanowię-
robo tift* ’ tJ cz^ce s ‘§ ubezpieczenia  od choroby 
p rz e d a lS j ^ n i c i j c h  i leśnych; a natomiast 
sie piele obowiązany jest natychmiast zająć 

mocy r  h°w>niem * dostarczeniem lekarskiej 
P° _ w tob-;0ta?kowi, który dozna nieszczęścia przy 

J la /a n i mAeg0 ok ładz ie  , w którym robotnicy 
' fciel nr ,ubezpieczani od wypadków. — 

ni« ? u  ^biorstw a ponosi wydatki na
o t T ć E  wypad £ ai# w ci^ u czterech ^ g ° dni

• P  ' \ ó t f S wnoSśPtrł te wnioski> a dodał> że kilku posło . . . . . będzie, aby zabezpieczenie
od choroby r k. . folniczych i leśnych ure­
gulowała usta l*cz wnosić będą
tylko wówczas, J y • .Poprawka nie naraziła 
ustawy na odmowie J«j sankcyj. P. Czaj -  
ko „ k i  W hd. W T K ; * * ! '?  » W l i -  
uiem ustawy, ale whids p P-Wkę, aby w art 1 
dodać definicyę podobny amift8zozonej w U9j.a. 
wie pruskiej, mianowicie; aDJ P° 8*0waeb _ _a_ 
trudnieni", dodać: „nadto także ci 
których zatrudnienie jest tymczasow* ajbo .  ̂
oznaczone naprzód układem na przeciąg pjjy. 
najmniej jednego tygodnia"- 

Po długich rozprawach, w których zabierali 
ffłos: pp. Ż u k-S karsz e ws k i, S t a r z y ń s k i ,  
B o b r z y ń s k i ,  C h r z a n o w s k i ,  C h a m i e c ,  
O r z e c h o w s k i ,  C z a j k o w s k i  Alfons, przy­
stąpiono do głosowania. Przyjęto § 1 i 2 według

W sprawie przesilenia ministeryalnego w P e­
szcie donoszą, że już ju tro , w sobotę, m inister 
S z a p a r y  ma urząd swój złożyć i z perso- 
nalem m inisterstwa skarbu się pożegnać. Tym­
czasowe kierownictwo ministerstwa skarbu obej­
mie prezydent ministrów T i s z a ,  który znowu 
zda kierownictwo m inisterstwa spraw wewnętrz­
nych ministrowi a latere bar. O r c z y ’ e m u .  —  
Urzędowego ogłoszenia o przyjęciu przez cesarza 
dym isji S z a p a r y ’e g o  dotąd jeszcze nie ma.

Sejm pruski obradow ał we środę nad etatem 
k o m i s y i  k o l o n i z a c y j n e j  d l a  W.  K s i ę ­
s t w a  P o z n a ń s k i e g o  i P r  u s z a c h o d u i c h .  
Sprawozdawca p. M i n n i g e r o d e  wnosi, ażeby 
przyjęto bez zmiany budżet komisyi, w którym 
wydatki i dochodp równoważą sie w kwocie 
144.470 m.

Przeciw wnioskowi temu zabrał głos pos»ł
0  z a r 1 i ń s k i. Dłuższą swą mowę zakończył on 
następującym ustępem:

„K olonizacja jest jedynie tam usprawiedliwio­
ną, gdzie chodzi o rozszerzenie kultury. Jeżeli 
się zaś dąży do wyparcia gęsto zamieszkałej lu­
dności z tysiącletnią h 's to rją  i z wysoko rozwi­
niętą lite ra tu rą , w takim razie nie ma to nic 
wspólnego z kulturą. Jest to niesłychaną zaro­
zumiałością twierdzić, aby jedynie niemiecka kul­
tura mogła ludzi uszczęśliwić. Upraszam przeto 
Panów, abyście to prawodawstwo z jego konse­
kw encjam i jak najwcześniej usunęl.".

Gdy następnie p. T h i e d e m a n n  zapytał Po­
laków, czy mogą zaręczyć słowem honoru, ze 
w razie, gdyby się nadarzała sposobność, nie dą­
żyliby do oderwania się od P r u s , odpowiedział 
mu ks. J a ż d ż e w s k i  temi słowy:

„Każdy z nas przysiągł na konsty tucję prueką
1 zapytuję się teraz p. Thiedem anna, czyśmy kie­
dykolwiek tu zaczepili konstytucję lub jej zajady, 
na których się ona opiera? Dziwnie to wygląda, 
że p. Tniedem ann tu nam zadaje takie pytanie i 
to w tej samej chw ili, w której jego przyjaciele 
naruszają artykuł zasadniczy konstytucji pruskiej 
artykuł głoszący, że „wszyscy poddani pruscy są 
wobec prawa równi" Dopóki pozostaniemy w tej 
Izbie, dopóty pozostaniemy konstytucji w każdym 
jej punkcie wierni. Ale i wy czyńcie to samo".

M inister L  u c i u s dowodził potrzeby koloniza- 
cyi i uzasadnił ją  tem, iż rząd pruski nie może 
pozwolić na t o , ażeby jego poddani knuli spieki 
przeciw państwu. Po dłuższej dyskusy i, Izba u- 
ehwaliła budżet komisyi.

Pierwszy list kardynała J a c o b i n i e g o  do 
nuncjusza papieskiego w M onachium, ogłoszony

O o s t a t n i c h  a r e s z t o w a n i a c h  w P e ­
t e r s b u r g u ,  otrzymała Gae. Kol. następujący 
telegram :

„Między wychowańcami tutejszej szkoły m a­
rynarki , odkryto spisek nibilistyczny. Celem te ­
go spisku było uwolnienie jednego z kolegów , 
który odsiaduje w tutejszej twierdzy karę za u- 
dział w ninilistycznem sprzysiężemu. Jeden ka­
det m arynarki, noszący znakomite rosyjskie na­
zwisko , zastrzelił się. Car zapowiedział swą by­
tność w szkole m arynarki; lecz odwiedziny te 
nie przyjdą już obecnie do skutku".

Szef żandarmeryi rosyjskiej i towarzysz m ini­
stra spraw wewnętrznych gen. O r z e w i k i  ma 
zostać gen. gubernatorem  w Kijowie, a miejsce 
jego za|mie petersburski granonaczelnik G re s s e r .  
Dotychczasowy gen. gubernator aijowsKi, D r e n ­
i e  l n  ma zostać „kuratorem - jak opiewają tele­
gramy, następcy tronu i towarzyszyć mu w wię­
kszej podróży po dalszych guberniach caratu.

Nie dawno donoszono, że m inister sprawiedli­
wości M anesein, zamierza wnieść projekt ustawy, 
zmieniającej dotychczasowe postępowanie karne
0 tyle, ż e j . a w n o ś ć  r o z p r a w  s ą d o w y c h  
miałaby w każdym wypadku zależeć od uznania 
unm stra —  co w praktyce równałoby się zupeł 
nemu zniesieniu jawności. Przeciw temu proje 
ktowi powstały poważne głosy prawn'kow tak 
rosyjskich jak polskich. Rada państwa częściowo 
go zmodyfikowała, łagodząc go o tyle, iż mini 
strowi służyć ma prawo w każdym wypadku 
wnieść do senatu o usunięcie jawności ro/.prawy 
Że ta zmiana nie wiele znaczyc będzie w pra­
ktyce, domyśleć »i? M w o. Zasada jawności roz 
praw jest przez to prawie zupełnie usunięta.

Dwa półurzędowe pisma angielskie Stand m l
1 Morning Post zajmowały się w ostatnich cza 
sach kwestyą n e u t r a l n o ś c i  B e l g i i  Oba to 
dzienniki zgodziły się na to, że Anglia nie m<;- 
że pozwolić na naruszenie niepodległości tego 
kraju, ale że nie ma powodu interweniował 
w razie, gdyby któreś państwo przeprowadzało 
swe wojska przez tery tory u m belgijskie. To glo­
sy dziennikarskie zaniepokoiły w wysokim stu- 
pniu opinią publiczni* w Brukseli, a rząd belgij 
ski wysłał do Londynu urzędową notę, żądając 
stanowczych wyjaśnień w tej sprawie. W Belgii 
panuje przekonanie, żs Anglia musi poświęcić 
neutralność terytoryum  belgijskiego, gdyż mimo 
najlepszych chęci nie mogłaby go obronić. Dzien­
nik Belgiąue M ilitaire  organ generalnego szta­
bu dowodzi, że Anglia nie jest w stanie uzbroić 
nawet jednego korpusu jako tako zdolnego do 
boju.

kwadr, za ryczałtową kwotę 1400 z ł r . ; b) koszta 
spisania kontiaktu kupna i sprzedaży intabulacyi 
i stempli ponieść ma strona nabywająca, to jest 
Gmina m iasta ; —  c) do podpisania kontraktu 
Rada upoważni prezydenta i radców miejskich 
dra Hajdukiewicza Jana  i Matusińskiego Jacka.

Ze względu, że we wnioaku nie wskazano 
z jakich funduszów koszta mają być p okry te , r. m. 
G w i a z d o m o r s k i  dodaje, iż wydatek pokry­
ty być powinien z tunduszu zakładowego gminy. 
Z poprawką tą Rada wniosek uchwala.

Imieniem sekcyi V radca mag. p. Szymkiewicz 
wnosi o udzielenie przyjęcia do gminy aj Józe­
fie Przeciszewskiej, bj Józefowi Preiseroni, cze­
ladnikowi tapicerskiemu — c) Helenie Jaw orn i­
ckiej z małoletniemi dziećmi synem Bolesławem 
i córką W audą i d) zastępcy nauczyciela p Igna­
cemu Krauzowi. Uchwalono.

Im ieniem  sekcyj IV  r. m. S t r a s z e w s k i  
wnosi: N» sprawienie obrazów F reudenburga dla 
fiistoryi sztuk pięknych tudzież na sprawienie 
innych przedmi tów i przyborow naukowych dla 
kursów dopełniających asygnuje się kwotę złr., 
300 jako dodatkowy kredyt. Uchwalono.

Im ieniem  sekcyi I  r. m. M a t u s i ń s k i  
wnosi: Na pokrycie rachunku ostatecznego za 
restauracyę Rondla bramy Floiyańskiej udziela 
oię kredyt dodatkowy w kwocie at}67 złr. 39 ct. 
a mianowicie: a) za roboty wykonane według
sprawdzonych rachunków 2357 złr. 75 c t . ; b) 
za roboty dodatkowo przyznane 309 złr„ ct. 
Wydatek ten pokryty zostanie z oszczę^ ości bu­
dżetu z r. 1886. Uchwalono.

Im ieniem  sekcyi I i i  r. m. H o r o w i t z  wnosi: 
Uwzględniając wniesioną prośbę udziela się klu­
bowi cyklistów w Krakowie pozwolenie używa­
nia herbu miasta Krakowa jako oznaki w for­
mie do prośby dołączonej. Uchwalono.

Imieniem sekcyi ekonomicznej dyr. bud. p. 
N i e d z i a ł k o w s k i  w ł o s i :

1) Udziela się kredyt dodatkowy w kwocie 
232 złr. i 30 ct. na pokrycie wydatków z tytułu 
uporządkowania ulicy Koietek.

2) Kwota wspomniana pokryta być ma z o- 
szczędności w tytule X L III „W ydatki nadzwy-

ajue“ budżetu na r. 1886.
Im ieniem  kornu/i plantacyjnej tenże sprawo­

zdawca wnosi jeszcze:
l j  Udziela aię kredyt dodatkowy w kwocie 

179 złr na pokryc-e wydatków z tytułu budowy 
werandy w ogrodzie angielskim. 2j Zezwala się 
na użycie w tym celu oszczędności w tyt. X L III 
„W ydatki nadzwyczajne- budżetu na r. 1886.

Oba wnioski oez ayskusyi Rada uchwala.
Prezydent zawiadamia, iż z kwoty 500 złr., 

wydanej komitetowi akademickiemu na niedoszłe 
przyjęcie młodzieży węgierskiej w Krakowie, we­
dług. przedłożonego raehum tu wydano ogółem 
344 złr. 8 ct. Rada przyjmuje to do wiadomości

iia tem zakończono obrady jawne, a przystą­
piono do poutuych przy drzwiach zamkniętych.

Sprawy miejskie.

(Posiedzenie R ady miejskiej e d»*a ^  lutego}.
Przewodniczy prezydent mia8** dz* ® z 1 a c b- 

t o w s k i .  Po odczytaniu przez sekretarza prezy- 
dyum nadesłanych do Rady p |8m P ^zyden t po­
święca krótkie słowa parnię®1 zmarłemu w tych 
dniach Teofilowi Ż e b ra c k iem u  i wzywa Rade 
do oddania ostatniej czci przez powstanie. Z po­
rządku dziennego, im ien iem .sekcyi ekonomicznej 
naczelnik p. U m iński w’n6S1. udziela się dodat­
kowy kredyt: a) dla Tytułu IX b koszta druku 
w kwocie 700 złr a b) dla Tyt. XXIV 26 Przy- 
najęcie robotników i {Wciągów do zamiatania i zle­
wania ulic 37o złr. 47 ct. uchwalono.

linienie®  teize cy1 r. m. W e n t z a l wnosi
a) Nabyć °d Zgromadzenia Sióstr Miłosierdzia 
g r u n t , n»i®rzł cJ  razom powierzchni 80 sążni

IsW ó w , 10 lutego. 
( = )  Wobec ciągle trwającej słabości p rez jden ta  
D ą b r o w s k i e g o  W. i nieobecności wice­

prezydenta p. M o c h n a c k i e g o ,  przewodniczył 
dzisiaj Radzie pierwszy delegat dr. G r y z i e c k i ,  
który obecnie stale urzęduje.

Jako nagłą sprawę uchwalono najem jednej 
realności na pomieszczenie wojska — i w  myśl 
wniosku sekcyi uchwalono.

P. N i c m c z y n o w s k i St. i towarzysze po­
dań następujący wm oseit:

Gdy ustawa o pospolitem ruszeniu nic nie 
wspomina o przywilejach miast, przeto Izba sto­
warzyszeń rękodzielniczych we Lwowie wniosła 
do 8 *ietuej Reprezentacyi m. Lwowa prosnę, by 
Świetna Kepr. w tej mierze coś postanowiła.

Z tego powodu stawiają wniosek niżej podpi­
sani : „Rada m. Lwowa uchwala: Prezydyum  
magistratu raczy zbadać przywileje mieszczan 
lw ow skich, o ile takowe przez monarchów *u- 
stry ickich zostały zatwierdzone, a głównie ustęp 
przyw ileju, że mieszczanin lwowski w razie po­
spolitego ruszema jest obowiązany należeć tylko 
do milicyi m. Lwowa, tak dla obrony tegoż, jako 
też dla utrzymania bezpieczeństwa publicznego 
w tymże. Jeżeli przywilej ten istn ieje , a przez 
ustawę o pospolitem ruszeniu nie został znie­
sionym, raczy Prezydyum  imieniem Reprezenta­
cyi m iasta wnieść gdzie należy, aby wszyscy 
mieszczauie, którzy z wieku awego nie są  uwol­
nieni od pospolitego ruszenia, obowiązani byli 
uależec tylko do milicyi m Lwowa, tak dla utrzy­
mania bezpieczeństw a, jako też obrony tegoż, a 
me byli wcieleni do kadr, po za obręb miasta 
wychodzących. Jeżeli uaiawa zniusła teu przywi­
lej, natenczas raczy P rezyajum  imieniem Repre- 
zentacyi m. Lwowa wnieść petycyę do Kady 
państwa, celem uchwalenia ustępu dodatkowego 
do ustawy o pospolitem ruszeniu w myśl powyż­
szego wniosku".

Z wnioskiem tym postąpi aię według regula­
minu.

L porządku załatwiono kilka spraw  pom niej­
szych ja k : oddauo roboty czyszczenia kanałów 
dotychczasowemu przedsiębiorstwu, t. j. firmie Kro- 
goiski i S pó łka ; przyjęto do wiadomości akt kol- 
laudacyi rubót około przesklepienia P e łtw i, na 
długość 171 sążni, i potoczku Pasieka 4 5 sążni, 
z* ceaS *7.500 złr., przyczem oszczędzono 361 
złr. z preliminowanego kredytu —  za co uchwa­
lono renumeracyi prowadzącemu budowę 200 złr. 
Instytutowi ubogich polecono z różnych tytułów 
wypłacić 5 .000 złr. W końcu przystąpiono do 
sprawy s p r z e d a ż y  H o t e l u  a n g i e l s k i e ­
go- R eierent p. S c h a y e r  obszernie opowie­
dział dzieje pei traktacy:' z Dyrekcyą galic. Kasy 
oszczędności, która ostatecznie na tem się skoń­
czyła, że Dyrekcyą Kasy połączyła sprawę fun- 
dacyi gmachu na muzeum przemysłowe i szkoły 
handlowo-przem ysłowej, z kupnem angielskiego 
hotelu, ofiarując 60.000 złr. a zarazem składając 
oświadczenie, że przyjmuje na siebie obowiązek 
wystarania się o zatwierdzenie przez walne zgro­
madzenie, ażeby z funduszu pamiątkowego wybu­
dowano wspomuiam gmach kosztem do 400.000 
złr. i gminie n> Lwowa go oddano. Ponieważ 
g runt pod hotelem  wart jest 120.000 złr., przeto 
m agistrat poczynił różne zastrzeżenia. Sekcya je ­
dnak nie przyjęła tych wszystkich zastrzeżeń, ale 
dlka z nich zostaw iła, co wobec wspaniałej da­
rowizny, na której zyska Kraj i miasto, gdyż tym 
sposobem staje się uiożliwem, iż szkoła ta będzie 
iatnieć kosztem rządu , i że gm ina nąjm nU j zy-



,y

K ra k ó w  1 2 'L a t e g o  1 8 8 7 .

zta
cyi
est
ktu
:h :
ku.
1110

m.
r j -
ny-

acz
>ze-
ize-
:ni-
em
na-

) k i 
dla 

:nie 
dla 

■łr.,

s k i  
za 

iela 
1 ct. 
Ilug

bj
CL

bu-

osi:
du-
wa-
for-

>cie
ułu

o-
NJ-

wo-

icie
my
się
,m

Ir.,
złe
we-
em
iści
stą-
ch

nta
ce-
'.ył
k i,

nej
yśl

po-

nie
to-
sła
°y

Ipi- 
um 
!.au 
au- 
tęp 
po­
lko 
iko 
jgo 
zez 
1 8 -  

. ta- 
scy
'Ol-
,yii
zy-
, »
ista
wi-
re-
idy
)gO
yz-

ila-

ej-
ow
ro­
d ­
na
ni.
6 x
ra-
łr .
ów
do
e-

ie-
isy
iń-
in-
•iy
go
,c
ek
■o-
IU-
00
aż
to
e-
,le
a-
m
ia
y-

n o w a  b  e  f u  b  m  a .

}  ,r®CEn*0 12.000 złr., u e  potrzebując w przy- 
wesci utrzymywać dotychczasowej sikoiy  i m k  

,,eu“\  były w każdym razie niestosowne. —■ 
• Aii m a wykazał tę niestosowność wobec tego, 
e należy zaufać takiej instytucyi jak Kasa oszczę- 
bośuj) która z w ł a s n e j  i m c y a t y w y  zamic- 
*yła wybudować tak niezbędny dla kraju i n 14" 

gm ach , na który ani kraj ani miasto ^  
Wędko zdobyćby się nie m ogły -  i radzl‘ bez 
^'dkich zastrzeżeń przyjąć do wiadomości de-

-lacyę Dyrtki-yi Kasy, 
„ Bo dłuzśzej dysausyi 

°* d  m a n n a
przyjęto wniosek dra

„   -  puprawką prof. Za< h a r y e -
1 c z a ,  że Rada miejska przyjm ując do w cdo- 

toośei deklaracyę D yrekcji Kasy oszczędności, 
•P ttedaje  grunta Pod botelem angielskim za cenę 
b°-0U0 złr Materyał gmina zabierze soo.i -  ma 
z&ś swoim ko.ziem  o c zy śc ić  grun t i oddać naj- 

do 1 muja 1888 r.

l i r o n i l t a .

K r a k ó w ,  11 lutego.

N grobach królewskich na Wawelu, jutro, tj 
" *obotę, odprawione będą o goazinie 10 dwie 

jedna za duszę króla Stanisława Augusta, 
0 w dzień jego śmierci; druga za duszę Tadeu- 

a ^ośsiuszki, jako w dzień jego urodzin 
Na poufnem posiedzeniu fia ty  miejskiej po za­

łatwieniu niektórych sp aw osobistych obradowano 
Wczoraj nad kweatyą s u b w e n e y i  d l a w y s t a -  
W y. Szło o to, czy gmina miasta Krakowa ma we 
dług pierwotnego żądania komitetu wystawy przy­
jąć na siebie gwaraucyę za ewentualny niedobór. 
W s z y s c y  mówcy z wyjątkiem jednego przema­
wiali za tern, że gmina żadną miarą nie może przyj­
mować jakiejś nieograniczonej poręki, byłoby to bo­
wiem z jednej strony zaangażowaniem finansów gmi 

do jakiejś niewiadomej kwoty, co jest niedopu- 
8żczalne, skoro gmina ani nic mzadza wystawy, a 

na jej urządzenie nie ma stanowczego wpływu
* drugiej zaś strony przy znanej u nas łatwości w 
Czynieniu wydatków na wielką skalę, taka nieogra­
niczona poręka gminy mogłaby jeszcze być podnie- 
H do zbytkownego urządzenia i nadmiernych wy­
datków. Uchwała nie zapadła żadna, jlIo bowiem 
tylko o wyrozumienie opinii członków Rady, do któ- 
r t i Sekcya skarbowa ze swemi wmosKomi się zasto­
suje.

2 Uniwersytetu P- Stanisław Lambert, rodem 
2 Przybórówi w Galicyi, radea sądowy w Tuzli w 
Bośni, otrzymał dziś na tutejszym umwersytecie sto­
pień dra praw.

t  Dr Jan Pronep, radca tutejsz -go sądu krajo- 
Wego, zmarł dziś popołudniu. Zmarły otaerany był 
^wszechnym szacunkiem, jako człowiek zacny i u- 
°*ynuy. Uokój jego popiołom.

W liście gospodarzy balu akademickiego, wczo 
ral ogłoszonej, pominięty został p. dr. R. T r z e b i -
0 J, szef sanitarny. Bal odbędzie się we wtorek 

b. m.
Piknik lekareui odbędzie się ssl b. m. w sali 

T°w. Strzeleckiego.
Kierownikiem wykupna gruntów kolei żelaznej 

Lwów Bełztc (TomaszowJ po śp. adwokacie dr, Ka- 
r°lu Ma ł y m ,  zamianowanym został „egoż zastępca 
P drf N. S e i u f e i d, urzędnik binra prawniczego, 
^ntralnei dyrekcyi kolei Lwowsko-Czerniowieekej, 
®yły uczeń U ni w. Jagieł.

Pani Helena Modrzejewska bawi obecnie w Bo­
lonie i p o s i a n o  wiła przedłużyć tam swój pobyt na 

nieograniczony, przeważnie dla tego, że syn 
jej, inżynier, otrzymał w Ameryce nader korzystną 
Posadę.

Na ślizgaw ce jutro i w niedzielę, na stawach 
°bok ogrodu botanicznego od 2 —5, przygrywać bę­
dzie orkiestra woiskowa.

Zapiski policyjna, strażnicy policyjni Henaler
1 Czajkowski wyśledzili wczoraj rano dwóch nader 
niebezpiecznych złodziei, Rajmunda Mahra i Kazi­
mierza Archlewskiego, którzy, zaprzyjaźniwszy się
* parobkiem od p. Oh., piekarza przy ulicy Długiej, 
skradli p. Ch. wczorajszej nooy ze sieni dwa wor-

mąki. Dalsze dochodzenia za skradzioną mąką za- 
rz%dzsno.

Aresztowano Kurlita Tomasza z Graja za sprzenie­
wierzenie, Kamińsziego Tomasza z Krakowa za kra­
dzież, Twaidosza Wojciecha z Wieliczki za posiada- 
aie dwu kamizelek i czapki futrzanej niewiadom»go 
^aśc iueia , Ad >mskiego Stanisława, poszukiwanego 

sąd karny, — Frana-ika Piotra z Krakowa za 
'“dzież pięciu kur w realności Nr. 6 przy ulicykr,

‘ ' “bitj.
B3 rawGzilan ia rek to ra tów  szkół wyższych w Au- 
kaz ^rZBSlane obecnie ministerstwu oświaty wy 
fliez*®,̂ ’ ^  r °ku frskwencya uniwersytetów jesi 
jest ^  Wle^^> natomiast frekwencya poi.technik 
hczv p dzo niską- Ośrn aufatryackich uniwersytetów 
°haez słuchaczy, sześć politechnik 1827 słu-
ojj ^ ly *b ma wiideński on'wersytet 5007 słu- 
®łua!^’ 4 mianowicie 214 słuchaczy teologii 14b7 

e aczy prawa, 2̂ 0 45 słuchaczy medycyny i 611
w ffracu liczy 1215,^nchaczy filozofii. Uniwersytet

luusbrucku 868. w Pradzo niemiecki uuiwersytetłr
^86 a czeski 

*to 1101, w
2035, w Krakowie 1138, we Lwo 
Lzerniowcauh 245. Politechnika w

** 100 rubli 115 
• 100 mfcr.

Wiedniu m i 758, niemiecka w Pradze 214, czeska
w Pradze 367, w Bernie 128, w Gracu 186, we 
Lwowie 180.

Polacy na Obczyźnie, w  Montresor, debrach hr. 
Branickiego (departament Inare et Loir) zakończył 
życie Bolesław Stuart, b. oficer wojsk polskich a na­
stępnie francuskich.

W Neapolu doktoryzował' się na wydziale medy­
cznym ziomek nasz^Piechowski, rodem z gub, ra­
domskiej

W Kairze zamieszkuje obecnie 8 rodzin pol-kićh, 
wszystkie w celach kuracyjnych. Punktem zbornym 
jest kasyno francuskie, gdzie znajdują się 2 pisma 
polskie. Rodacy nasi uskarżają się na zmienną aurę, 
która nawet w Afryce ucznć się daje. W tych dniach 
jedna z panien polskich wyszła za mąż za miejsco­
wego lekarza, francuza.

„Dziennik Poznański ' pisze: w  mieście naezem 
nawi niejaki p. Iwanow z Warszawy, bardzo cieka­
wy jegomość. Wczoraj od rana godziny ósmej, zają- 
wszy stanowisko przed domem, w którym się mieści 
nasra redakeya i drukarnia, zaczepił jednego z to­
warzyszy drukarni, aby mu dał ten numer lte ien - 
nika z sierpnia roku 1882, w którym jest wiado­
mość o pewni m naczelniku powiatu z Królestwa, 
który przywłaszczył sobie zegarki i t. d. Odsyłany
0 to do redakcji i ekspedyeyi, nie chciał tam iść, 
prosił jeno, żeby ów towarzysz drukarni to załatwił. 
Pokazało się następnie, że panu temu chodziło głó­
wnie e memoryał Dobriańskiego, który w 
dzie drukowaliśmy. Przyrzekał owemu towarzyszowi 
drukarni dolre wynagrodzenie i zrobienie świetnego 
in teresu, żeby mU dostarczył manuskryptu owego 
memoryału i powiedział, jakim sposobem manusk ypt 
ten do redakcji nadszedł a mianowicie, czy z War­
szawy czy z Petersbmga go przysłano. O pieniądze 
mu nie oh dzi ani o czas, może tu nawet mieeiąc 
siedzieć byle * akutkiem -  zrobiłby przez to ka- 
ryerę. Na spełnieniu danej mu mieyi bardzo mu za-

™  i , ?d ran* ten par znów spaceruje przed 
naszym lokalem i #i!eka na owego towarzysza dru-
skiei Nr° L Warszawie mieszka on przy ul. P<*“ 
n L c  „i, ’ “ le8zkanie 10. Oprócz tego pan ten

wi dzieć1 za dobrem wyuagrudzeniem 4o-
r w? r p Jo Dziennika o Unitach
1 T?nfvi n  -6 WIadotuości z Kongresówki, Litwy

hn m7 si«> rząd rosyjski wysyła po
podobne rzeczy i j»8ZCZe takje niezgrabne indywi-
dunm. I  na .zgrabniejszy bewiem nic sie nie dowie. 
Szkoda czasu i atłasu, a zamiaat wysyłania podo­
bnych Jegomości, daleko lepjej zmienić haniebny sy­
stem. Nie będzie wtedy

t f r .  S 4 .

Zima W Egipcie! W Uneście Keneh nad Nilem 
przed kilku dniami pruszył... Mi.szkaficy,
najstarsi nawet, byli zarówno zdziwieni tern zjawi­
skiem, którego dotąd nigdy jeszcze nie widzieli. — 
Zjawiske to nadzwyczajne nie przybrało bynajmniej 
charakteru „plagi e g i ps k i e j mi mo  to lud zabobon­
ny nie omieszkał wysnuwać z niego różnych do­
mysłów.

Podatek od dochodu. Właściciel zakładów bro­
ni w Prusach, Krupp, od rocznego swego doch du 
7 milionów franków, płaci dochodowego podatku 
200000 franków. Po nim najbogatsi ludzie w Pru­
sach, są dwaj Rotszyldowie, mieszkający we Frank­
furcie, ale i oni wzięci razem, płacą zaledwie od 
swoich dochodów, połowę powyższej sumy. Okazuje 
się, że nie ma lepszego interesu, jak fabryka śmier­
cionośnych narzędzi.

Mianowania. Rada szkolna krajowa zamianowała 
nauczycielkę Daniely Adamską w Świątnikach Gór­

kach GórnycWh.Stą n‘łods^  W

co opisywać i ustanie w
za korespondentami i WVBVj anift tajnvChszome «a o.^T tt^u ™ ianu j wyB„janie tajnych a 

gentów.

Pięćdziesiątą rocznicę śmierci Puszkina obcho­
dzą dziś uroczyście w Roeyj. z te^ i du odby.
ło się również w lwowskiej prawosławnej cerkwi 
nabożeństwo za duszę poety. _  Dzienniki rosyjskie 
przepełnione są wiadomościami, odnoazącemi się do 
życia Puszkina, — przygotowano dwa jubileuszowe 
kompletne wydania jego pism. oraz wiele dzifti L bro. 
szur, zawierających szczegóły biograficzne. Puszki 
uem bezsprzecznie Rosyanie chełpić się mogą. Jakie 
jednak było jego stanowisko wobeo urzędowych sfer 
rosyjskich, przed pięćdziesięciu laty bardzo mało ró­
żniący ‘-h się od dzisiejszych przedstawicieli „urzędo­
wej Rosyi“, dowodem następują, a okoliczność, opo­
wiedziana przez liusskij Kurjer , który pisze:

„Sam cesarz Mikołaj w stosunkach swych z Pu 
szkinem okazywał mu jak największą sympatyę. P. 
Wiskowatów w Wiestniku Jewropy zamieścił wspo­
mnienie, odnoszące się do tego przedmiotu. Cieka- 
wem jest znalezienie się wobec tragicznej śmierci 
Pu-żnina ówczesnego ministra oświaty P- Uwarowa, 
^  się za Piei'wszego krzeffici«la klasyoy-

przed-^tawiciela urzędowe;zmu w Rosyi
Posłał on Jo Krajewskiego, młodego jesziz* 
czas dziennikarza, kuratora okręgu naukowego, aże­
by mu zrobić następując wymówki: „Zmuszony je­
stem oświadczyć panu, że minister jest z mego bar­
dzo a bardzo niezadowolony Po co to ogłoszenie o 

uszkinie ? Co znaczy ta czarna obwódka przy ^ ia 
lomosci, donoszącej „ śmierci prywatnego człowieka 
nie w służbie państwowej ? Mniejsza jednak. Ale 
cóż to za wyrażenia „słońce poezyP.- ZmiłuJ 
pan, za eo taki zaszczyt V Puszkin umarł w pełm 
wielkiej chwały. Jakaż to wielk ehwała?“ Minister 
przedewszystkiem zauważył „alboż to Puszkin był 
wujskowym, dowódcą, ministrem lub mąż-m stanu 
Umarł przytem nie eknń-zywszy nawet lat 40. r i -  
sao wiersze to jeszcze, jak się wyraził minister, nie 
wielka chwała Polecił mi też zrobić panu surową 
wymówkę, że panu właśnie jako urzędnikowi mmi 
steryum oświaty należałoby się wstrzymywać od po 
doimy cli publikacyj“ ;

Kroi szwedzki O skar postawił wniosek zmniej- 
szinia przeznaczonej rocznie na utrzymanie dworu 
urny 800.0OO koron o 78.000 koron z powodu 

żądania apauaży dla książąt Oskara, Karola i Euge­
niusza w sumie po 26.000 koron rocznie dla każ­
dego. Monarcha uznaje zasadę udzielania synom kró 
ia i następcy tronu osobistego apanażu, Ucz wobec 
smutuych etosunków ekonomicznycL, panującyc w 
Szwecyi, nietylko. nie iąda podwyższenia swojej li­
sty cywilnej, ais przeciwnie ohce iq kazaó zmuk-j 
szyt o sumę potrzebna na nowe trzy apanaże- Król 
wyraził życzeuie, aby tweetya została corychlej roz
strzygo ętą.

Repertuar teatru krakowskiego.

W S o b o t ę :  Na dochód pani Ju lu  Sułkowskiej 
po raz pierwszy: „Pan minister" {Monsieuf k
Ministre). Komedy a w pięciu aktach Juliusza 
Claretie.

W n i e d z i e l ę :  Przedstawienie popołudniowe: 
„Zabobon czyli Krakowiacy i Górale" obraz ludowy 
ze śpiewami i tańcami w trzech alrtucb T N Ka- 
rlińskiego, muzyka Kurpińskiego, godzi
nie w pół do czwartej.

Przedstawienie wieczorne: „Zbójcy1*, tragedya w 
pięciu aktach, Fryderyka Schiller* — Początek 
god. 7 wieczór.

P r z e d o s t a t n i a  w i e l k a  r e d u t a , na której 
co kwadrans ledzie cos nowego Miedzy innemi o- 
degranym będzie o północy: „Hamlet" wielka tra 
giczna smua, trawestowana podł Szekspira, ode­
gra znany komik. Na zak, ńezenie po raz pierwszy: 
„Wtolka burza w sali redutowej."

W n a u c e :  „Przyjaciele Hioba" i Komedya kon­
kursowa", na benefis panny W ojnickiej. „Larik" 
ua benefis p. Ryaerrt , L il|a ^  .neda“ na benefis 
panny Kałużyńskiej. „Nie wypada" Wołowskiego 
i Kotarbińskiego na benefis p. Siemaszki. -  ^ a n -  
cfilon" Dumasa na benefis pani Hoffman. -  -H ra­
bina Sara Ohneta. — „Krawiec damski" (Tailleur 
pour Dames) Meilhfcea i , Pi ć ^  6w p. Birouk" 
<LeS cmq Doigis de Ifrrouk) ^DecourieUa.

Wiadomości nantow e, l i te ra e b e  i ' a r t j * t j t a e .

—  Z teatru. Sobotni wieczór beuefisowy P Suł-
Panemkowskiej, zapoznający naszą publiczność * 

Ministrem" i jego p ry w a tn e j sekretami, 
się peu względem kasowym nadzwyczaj świetnie, 
gdyż wczoraj już zmuszoną byja kasyerka teatralna 
wielu oświadczającym się 0 bilety deó od kosza. 
„Pan Minister* był podobno tryumfem reżyserskim 
p Lubicza na lwowskiej scenie, a i na krakowskiej, 
jik  słyszymy, zapewnioną ma przedstawienie tej ko 
medyi świetność strony zewuętrłoej obok wyborowej 
obsady ról.

Dział ekonomiczny.
Z poczty. Dyrekcya poczt i telegrafów przesyła 

nam następując, ogłoszenie:
u  polecenia wys c k ministerstwa handlu we 

Wiedniu z 19 z m j ’ 2"i76 podaje się do pubb- 
czmj  wiadomości, iż z dniem 1- bm- nadawać mo­
żna do Bułgaryi ’ względnie odbierać stamtąd prze­
kazy w droaze telegraficznej do wysokości maksy­
malnej 200 złr. r6wn,  500 fr. i rzy wszystkich u 
rzędacl, pocztowych upoważnionych do. wysełania, 
względnie odbierania tel 3gi ulicznych przekazów zagra 
nicznyeh.

Za przekazy takie opłaca się:
1) taksę ustanowioną od przekazów zagrani­

cznych ,
2) należytość telegraficzną według taryfy i ewen­

tualnie także należytość za żądane kola-yonowanie 
telegramu lub telegraficzne potwierdzenie odbioru.

Według reskryptu rzeczonego ministerstwa z dnia 
9 z. m. do 1 49605 ex 1886 zaprowadzoną zosta­
je dalej z dniem 1 marca b. r. wzajemna wymiana 
zwykłych przekazów z Rrecząposp°htą Argentyńską 
w wysokości najwyżej do 200 (500 franków)
za pośiednictwem urzędu pocztowego w Buenos-
Ayres. ,

Do przekazów ty-h należy używać blankietów
orzekazowych <io ego przeznaczonych, a kupon ich 
może być użytym także do koreepondem yi.

NaleŻYtośoi za przekazy do Rzeczypospolitej Ar­
gentyńskie! wynoszą do 20  złr. -  20  centów, za 
każde ^  dalsze i  j i łr .  -  e#ntów więcej.

stypandya Chifti p f r t i ł .  Komitet c. k. Towa­
rzystwa gosp. galic.,^w nadziei uzyskania potrze­
bnej subwencji rządowej i krajowej, rozpisuje ni- 
niejszem konkurs na «im stypendyów po 60 złr.

(4 rządowe a 4 krajowe) do szkuty chmielarskiej 
w Srodopolcaoh, koło Radziechowa.

Stypendva te starczą na całkowite utrzymanie 
ucznia w ciągu kursu siedmio-miesięcznsgo) od 
marca do 15 października b. r.

Pierwszeństwo będą mieli przedewszystkiem byli 
uczniowie tejże szkoły, którzy wprawdzie ukończyli 
w roku zeszłym kurs w rzeczonej szkele, ale do­
statecznej wprawy na samoistnych ehmielarzy jesz­
cze nie nabyli; następnie kandydaci z byłego Ra- 
dziechowskiego oddziału Tow. gosp., a w szczegól­
ności ci, którzy już pracowali w zawodzie ogrodni­
czym. Pożądaną byłoby rzeczą, aby kandydaci umieli 
czytać i pisać. Nieumiejący czytać i pisać, pobierać 
będą tęż naukę, jakoteż naukę rachunków od nau­
czyciela miejscowej szkoły ludowej, trzy razy tygo­
dniowo w godzinach porannych. Oprócz tego będą 
pobierali naukę powtarzania w niedzielę, święta i
dni słotne.

Uczeń stypendysta winien jest:
a) mieć najmniej skończonych lat 18;
b) z a o p a t rz y ć  się w potrzebną odzież i bieliznę,

jakoteż pościel;
c) wykonywać wszclkio roboty ręczno, wskazano

mu przez instruktora na chmielniku szkolnym bez 
wynagrodzenia; za roboty zaś wykonywane na chmiel­
niku Wgo Steckiego pobierać będzie połowę zarob­
ku z końcem każdego miesiąca" —  druga połowa 
wpływać będzie na fundusz szkoły

Podauia zaopatrzone metryką i świadectwem do 
tychczasowego zajęcia (względnie też świadectwem 
szkolnem, jeżeli petent ma takowe) wnieść należy I 
dc komitetu Tow. gosp. gaLc. (w gmachu UsLoliń- 
skich) franco, najdalej do 3 marca r b.

Lwów, dnia 8 lutego 1887.
Komitet c. k. Towarzystwa gospodarskiego gali 

cyjskiego.
Wiceprezes: Sekretarz:

Piotr Gross. Jóeef Greliński
Komitet Tow arzystw a rolo. krak. zamówił na­

sienie lnu rygskiego i odstępować je będzie rad»m 
powiatowym, ewentualnie Towarzystwom okręgowym 
i Kółkom rolniczym, po 17 złr. za worek— z ustęp­
stwem, którego wysokość obliczoną będzie po otrzy­
maniu wszystkich zamówień.

Komitet uprasza o spieszne nadesłanie zamówień. 
„Wzajemna pomoc" w Krynicy, stowarzyszenie 

pożyczkowe i oszczędności, odbędzie doroczne walne 
zgromadzenie swych członków 20 lutego.

Nowy przemysł krajowy. Kto zastanawiał się 
i wie, jakie kolosalne kwoty pieniędzy wychodzą z 
kraju za ryby, marynaty i różne konserwy z tych- 

za granicę, a komu dobrobyt kraju leży na ser­
cu, a jest przytem lubownikiem tych przysmaków, 
teu pewnie z przyjemnością przyjmie wiadomość, że 
firma M. L i p i ń s k i  w Z a l e s z c z y k a c h ,  idąc 
za przykładem zagranicy, urządziła fabrykę różnych 
marynat, — a przeważnie pojawiającego się licznie 
w Dniestrze s u m a  i o z e c z u g i .  Pakowane w pu­
szkach blaszanych, hermetyoznie zamkniętych po 1 
kilogramie, dadzą się dłużej bez zepsueia przecho­
wać i łatwo do każdej miejscowości przesłać.

Ponieważ i cena jest odpowiednio niska, nie wąt­
pimy więc, że wszyscy smakosze nie omieszkają cho­
ciaż na próbę z przysmaków tych korzystać.

FoJobuą gałęź przemysłu, polegającą na konser­
wowaniu p s t r ą g a ,  zaprowadzono już dawniej w Są­
deckim. Toż samo możnaby zrobić z rakami i tak 
zwolna wyprzeć towar obcy, zastąpić go swoim, a 

czasem wysyłać tutejszy za granicę. Trzeba tylko 
' chcieć wziąć się do rzeczy!

Francya zbroi »ię niezmiennie jak  dotąd tylko 
z mniejszym hałasem. N ot. Z tng  zaś dońosf iż 
między B o u l a n g e r e m  a F l o u r e n s ’e m  Wy­
buchł zatarg z powodu, iż pierwszy chciał bez 
wiedzy drugiego wysłać list do cara. Rada m in i­
strów stanęła po stronie F l o u r e n s a  a m ini­
ster wojny odstąpił od zamiaru.

Z Petersburga donoszą, że r e z e r w i ś c i  r o -  
a y j s c y  m a j ą  b y ć  w t y m  r o k u  p o  r a z  
P 1 a r  w s z y p o w o ł a n i  d o  ć w i c z e ń .  Do­
tychczas nie oznaczono te rm in u , w którym  to 
wn \ć ’ • Z n ' e^ ó ry c h  zarządzeń można jednak  
N a ° n  ’ iŻ stail*e się to w najbliższej przyszłości. 
któr7v°CẐ '  k P°woła rząd 100.000 rezerwistów, 

Przez rok służyli pod bronią. M inister
W° { £  ,5owyymaJ  m  tHD eel kwotę 825.000 rubli, 
zaprzecza w i a d o m ? ^  dla Alza°y' 1 Lotaryngii 
francuskich. P d łUr, J ^ m 0 gromadzeniu się wojsk 
n- szą natomiast, że d n ° £ 6 Pf  'U Nachrichten d°-
n a l  przybyły świeże odd°zhi; f i 6 * d ,U■“  ■ 5 P?  
tych miast wysłano zapaBy 1  anc,u®kie 1 ze do
dziennik dowiaduje się, że czw ^Jf0^ '  .rPen sara 
ków francuskich, znajdujące aie e . r ^ L o n y  pu ł- 
g i e r z e .  przygotowują się do P o w r o t ? ^ ^ ^ 1"g 
cyi.

T e l e g r a m y  „ N o w e j  R e f o r m y "

( Z  Hura korespondencyjnego.)

Wiedeń, 11 lutego. Cesarz zamianował dyrek­
tora zakładu Theresianum , radcę rządowego p j .  
d o 1 \ a . dyrektorem akademii oryentalnej.

Berlin, 11 lutego. Nordd. Allg Ztg. odpiera 
twierdzenie dziennika Germania i nazywa je 
kłam stw em ; iż depesza kard. Jacobinicgo została 
ogłoszoną przez Prusy.

Berlin. 11 lutego. Rada związkowa postano­
wiła zastosować t. z. m ały stan  oblężenia na 
miasto Offenbach

Paryż, 11 lutego W brew doniesieniu dzien­
nika Itgaro , który tw ierdził, że rosybk i »
Martinów, adjutant cara , przybędzie do
na naradę z m inistrem  spraw zagranicznych S  
rensem o sprawie bułgałskiei °  nicznych Flou- 
Havasa, iż F lourens ~> zaPew™  A 9-
uwiadomienia. otrzym ał o tem żadoego

niemb^ f e elSka .PosŁan°w iła zająć się uch wale­
cie od zboża. W°J owej dopiero po wniosku o 

Rzym, 11

posłami i senato ram i. mianowicie 
Bonghi’m, Nicoterą, Luzzattim, Man-

z
umieć

T argow ica  drobnego bydła. Wiedeń s 1 0 1 ,,
tego. Na dzisiejsze targi drobnego brilła K'ł
dostawiono 3205 sztuk*cieląt, 1429 . zablte«0
582 owiec i n *6 jagniąt. Na t a r ł  ^
ZB/  M o  2020 sztuk świń żywych !  meroSacl. 
t n 9o Sz ûk żywych owiec. Oprócz tPD- ow.czeł
42.850kilogr. świeżego mięsa i wiele / a owiczion 
siwa. Wlele różnego mię-

i  powodu znaczniejszego dowozu cen , , ,
się utrzymaN een j zaledwie

Płacono za cielęta po 36 do 48 
rowe po 50 do 58 ct., za zabite Świ n’ Z“ Wybo'  
44 ct., za młode świnie żywe Po IZ  T  37
bite owce po 32 do 44 ct za kilo ’ Es za‘
siaki żywe pła«‘ono po 32 do 38 -l Za Pr° ‘
surowej; a za owce na wywoź po 19 d gr' Wagi

lutego. Król konferował d. 9 i 10 
0. m. z wielu 

Spaventą, 
zinim.

Izba odroczyła się aż do załatwienia przesile­
nia m inisteryalnego.

Rzym, 11 lutego. Dziennik Opinione zwraca 
uwa g ę ,n a  to, że za kilka miesięcy upływ a term in  
Jo którego sięgają umowy między W łocham i 
Niemnami i Austro-W ęgram i. które zabezpieczały 
utrzym anie pokoju i wzajemnie gw arantow ały 
sfan posiadania terytoryalnego. Z tego powodu 
pisze iż obecne przesilenie gabinetowe trafia 
W łochy w chwili bardzo przykrej. Okoliczność 
ta wkłada na większość i na grupę „dyssenteu- 
tow obowiązek utworzenia parlam entarnego stron ­
nictwa środkowego, aby rząd otoczyć należytą 
powagą dla wykonywania stanowczego i decydu­
jącego wpływu w Europie. Podobnież hr. Rubi- 
lant nie powinien poddawać się chwilowemu
zniechęceniu.

Capstadt. 11 lutego. Kupcy którzy tu z głębi 
kraju przybyli, opowiadają pogłoskę, słj =zaną z 
ust krajowców, iż podróżnik afrykański H  o 1 u i 
wraz z żoną i towarzyszami zostali zamordowani.

wyjątkowo po 26 złr. za parę Ceny „ 
zumieją się bez podatku k o jSumcyjnegS.°WyŻBZe

złr
ro-

Ostatnie wiadomoś c i .
Z K i s z e n i e w a• i „ donoszą do ±

rosyjska adm inistracja wojskowa p o L f i ^ - ,  S  
wielki* zamówienia na dostawę z a n a J -  i  ® 
sci i furażu. D ostiw v te „ 1  P żjw no-
B ‘ssur ibii, Jekaterinosławia , Odessy “ k® , ?  d° są zawarte h - L - 1 ■ • ^o«ssy i K rvm „ :

■warte na bardzo krótki ’ term in '  W ^ g f c a  
w południowo zachodniei R™ .; u .^ j i  pa '

i -

i utęsknieniem chwili rozstrzygającej a

Odpowiedzialny Redaktor: 
l a d c v 9 z  R o m a n o w i e %. 

W ydawca: D r. R orońftk i.

K u rsa  telegraficzne.
BflT mu g i e l d i l e  w  l e c i  f j

dnia 11 lutego 1887.

^.jednoczony dług w papierach 
Zjednoczony dług w srebrze . 
Austryccka renta złota .
5 %  austryacka renta (marcowa) 
Akcye banku austro-w zgierskiego 
Akcye kredytowe . .
Londyn .........................  .
S r e b r o ....................................   • -
2 0 -to frankówki za sztukę • •
D ukaty austryackie . - • j^p  oi
Banknoty banku niemieo- **

I Kur. w wal.
zustr.

I złr. I .
78 15
80 25

109 50
97 —

1.847 —
271 50
128 10

10 H V .
6 02

62 85 V*

116 25

M ia & o w , e u a  u (8
OM biolipiego auponn. 

atole papierowe roeeyjłkio 
2orlu niemieckie. . . .
2liig irankowta złota , .
o* Boży czka krąj. galie . . z» eir. loó iGŚ Ł  lfu hll
? i .»  Jćozyczka kraj. g*ho. . „ 100 6u 50

obligacje uideniB. gal. za jłr. lou k. m. 10i  6 j’io4
<» % Luty zastaw. Bonka kraj. xa iłr. ioo £j 97

? k tehhoT komknolne . • • • I W j

U  a r w a w a ,  d n iu  1 0 /2 .
bez bieżącego kuponu.

za rubli 100
.  100

62 65 63 rii = *  Listy zastawne z r. 1669 
16 10 Ib 4 *  Listy likwidacyjne . . .

b% Listy zast. Warszawy 1. Em,

4 -  Obligi komunalne . - -
4 * ulztj zast. Tow kred. ziem.
4? .  • • » »
• '•»  ■ • ■ > >

II. 8er

fi*8 !ł

H
H

Banku kip.
z prem-10% 
zwr. za 40 lat 
u  rubli 100

.  .  100
zast. Król. PoL
ilKWld. 1 . a
L w e w . dmlrn 1 0 /8 .  
bez bieżącego kimona.

^koye Bonku i ipot. gal. (dywid.) na sł. 20u 
>  Listy zast. Tow. kred. ziem. zs zł 100

bb to  100 76
8 > za 
92 26 
99 — 
bb 40

b6 hO 
J 60 

69 7 
100 21

100 —

98 50
99 bO 
92 26

102 _  
'O0 — 
101 —  
93 76

5%
5%
5%

U.
ni.
n r.

100
100
100
100

W le d e d ,  d n i a  10/8 .
OBLIGl DŁUGU PANETWA 

bez bieżącego kuponu.
6 % Benta suetr. pbpierowaab 16 */, za zlr. 100
4 ?  » » srebrna „ ,  » 100
5 2  * • słota . . .  ,  .  100
i i  1 '  > pap. nowa . .  100
- Losy z r. I864 na 250 złr. ab 20% za 100
\ *6 %

A * » .  ■ * * **%* Listy zast. Banku kra.3w. ,  
.  *  Litty zast. Bonka hipot. gal. „

100
100
100
100i. „ - a a te  gy Ai ■  C i* z w ww ■

z i* LbUgacye indemn. galie. za s. 100 m. k.
*  % Obligacje pożyczki krajowej sa z. 100 

® *  Oblig, ker"”11? Banka kraj. za iłr. 100

z76 — 286 —, 
J 50 iOO —;

1860 ,  500 
1860 ,  100 ,
18«Ż1864 bez % pół

100
100
100
100

99 26 
98 60 
96 '<6 
98 60 

108 -  
96 60

100 -
98 26 
96 2b
99 76 

104 -
f>6 60

OBLIGAOYE KOKONY WĘGIERSKIEJ.
*% Benta złota na 1000 zlr. . za złr lon 
6% » pąpięroys . ‘
l*  0bL w' 0*‘b. ,  1876 w zł. ai. 10**wo 100 
Pożyczka prem. węg. po 100 4  > 0-

60 ‘ * *
99 60/100 Ib u *  jjutf LnafcjMe flrkidss-8 *̂ .;

100
100

) 100
100

101 3( 
94 76 

10"  -  

99 4" 
98 60 
88 6 J

77 70

OfaLIGACYE iNDEMNlZACłJNE.
, ,  , , , Galicyi za 100 m. k6% Obi. md. ab 10 .  100 _ .

6 %
5%
6%

10%
7%
7%

Buków.
Siedm.
Węgier.

100
100
100

104 _  
10H _  
104 -  
104 _J

104 fO
103 60
104 60

różne in n e  pożyczki

5 %:L o sy D o n au -W a^z f 8708 2- 2̂ ;

U  r  ag ■ '
0% Losy TurecLe P1-* • » *

°BLIGACYE PIERWSZEŃSTWA

6 % FerdyuJn& 'n ó h ,' “  800 * '
*, '.%Karyl  J ap ^ V “ 80l  •

p.aCj

77 9J LISTY ZASTAWI
79 66 80 06t . .11 wj galicyjski za złr. 100

I  f «j * ł W g g f , : - -
.„n 9.6 60 0 >  « 6 40-leL

KOLEI. I 
na 800 złr. za 100 97 50 98 —

!°4 5°|b % Koszye^o^' 2^ 881 na|® ° » ’ 100| 97 7b| 98 26
Lw.-Czer z l8 fti\n i • 100 98 s ‘ 98 00

6 !  f e ę Ł  ^  •  100> 80 80 *
118 f io in  E0i5 5  "adolfa w roeie. ,  200 „
!05 2 ’ 106 -_ L J  fu^imiogrodzkie . „ 20*. 100
80 „-I sn k J8 * Lomb. (Sudb.l .  Knn t.

za złr. 100 
100

8. BeeżjTjy,handle i przem.

16 60
30 50 
16 -

126 6U i 98 60 
1S2 - ?1S2 60 
134 -  '
164 25lW  7j 
164 }6 l l*  76

86 65 
67 10

114 60 
116 40
115 60 
119 »

96 80

116 60 
117 — 
116 60

5%
e*
7%

Zakł. kred. z-"w Krak. 18-1 
20-1
86-1

4% * Bodi.n-Credit’allg#m- ost. 
3% Boden-ifred afir ost. z pr. 
i % Galio. Tow. kredyt, zremsk. 
4 */.»

87 25j6 % Gol. Tow. kred. ziem. stare
5% Bonku austro-węgierikiego 
4\,%

» . .» ■»
119 764% Bonku kiy. węg. z premią

100
100
100
100
100
100
100
idO
100
100
100
100
100
100
100

97 .

99 7.
98 
9 *

101 60
99 6(,

100 _  
ICO
96 5(i 
99 ar 
99 76

101 70
102 -  
«8

5% .  600 fr. za „tnkę 1
B? ™n.-Łup. I. Em. 200 złr.
'O? Nordosty . . nz 890 
u > Moraws.-Szl. C.-B. 800

97 60

100 60 
89 60 

100 -  
102 60 
100 —  
100 80 
100 t;o
L96 3v 
ICO -  

100 26 
108 80 
102 60
98 60

*01 76102 26

L 0
Budap. loży Bazylika 
gj'*®- ^ a  handlu i przem. ,

i
Ofner (miasta Bady) . . .  
Czerwonego Krzyża a u r . »

» » w86* ■ 
R u d o lfa .................... • "
Stanisławowskie. . . . »
**/»% Tryeztyńskie . . ■
4% » • • •

8 r- J J » -
1 . na 6 iłr- w*£i78  — 173 60

lOu
1J0
90
4
W
f

10
90

lW
60

w- z- 
W. z.
w. z.
w. a.
w. a. 
w. a. 
w. a. 
m. k 
w. a.

48 -  
11* -  
16 60 
47 26 
18 80* 
9 40 

17 76 
*8 -  

1S7 60

U  -  
116 -
17 60 
47 7b 
1* -
9 70

18 25 
28 60

138 -  
69 -

Wisner
U stu., 
dywid.j

18-60 węg.
19— g2d«rb“ k„węgierskie

jAgNKOWE.
. . .  na 200 zł 

100 „ 
160 „ 
200 „ 
200 „

allgem.

8tfl
*8-70 pnionl

inn* ra ka 7StZ'Z Blulk topsteozny 
100 121 7 5 1-» Bank kredytowy krakowski

j 54 r  164 joi AKCYE KOLEJOWE,

2 1 ? S  S f lO .- AUSld-Finma .
«• 60 *  UHeKn l ^ dy?a^da Bółnocm -  ' 10-6C Francuzka Józefa

10-60 Karola Ludwik

600
800
200
:200

102 ii hj2 40 
98 - !  95 60 

2771 60 271 — 
279 i 5 273 75 
294 50 225 --  

„ ;848 — 850 -  
„ '808 26 208 76 

286 —,888 -

Lwowsko-Czerniow.. JoMy !

ą s a s ^ T r r 1; .•
9-94 Siedmiogrodzkie . . . .  

26 if. Stbatseuennohn . . . .  
8 fr. Lombardy (Sfidbahn) . . 

16-2ó|Żegluga na Dunąju . . .
W A L U T Y ,  

y pełne ważne . . . .  
20-to Frankówki . . . .  .

to Markówki......................... ,
Pół-Imperyoły ro*. ,  ałne ważne
Funty znterlingi..........................
Banknoty w ł o u i e .....................
B>Ue |ifierewe„ »

na 200 zł. 
.1060 „ . 200 „ 
.  210 „
.  .
.  200 , 
.  200 „ 
.  200 .  
.  800 „ 
.  200 „  
.  500 .

ia Bstnkę

177 60 178 -  
2810-|8*lb—

196 ^0197 <i0 
209 60 210 25 
148 —'143 76 
181 —118 60 
178 60 174 —
88 70 239 __
c. 1 60. 90 _  

387 -  889 -

6 02 6 0  
10 13 10 l  
U  57 12 5 
10 43 10 4 
14 TT 12 8 
49 76; 49 

Brtuk U l  95 UC



Nr. 84.

Ustawa o pospolitem ruszeniu
wyszła

nakładem Księgarni Polskiej
Ł . K . Kartoszewieżowej

we Lwowie. 319 i 3
Cena 40 ct z przesyłkę poczt. 45 et.

N 0 W Ą REFORMA n x a & u w ,

L. 180.
K o n k u r s -

Wydział powiatowy Nowotarski 
rozpisuje konkurs na posadę inży­
niera powiatowego z płacą roczną 
700 złr. w. a. i ryczałtem za ob­
jazdy w kw ocie 300 złr. w. a.

Posada ta w pierwszym roku 
jest prowizoryczna, a połączony jest 
z nią obowiązek prowadzenia robót 
na drodze powiatowej i dozorowa­
nia dróg gminnych, oraz w miarę 
czasu lustrowania majatków gmin­
nych.

Kandydaci do podań , które do 
I marca r. b. wnoszone być mogą, 
winni dołączyć świadectwa ukoń­
czonych szkół technicznych i od­
bytej praktyki zawodowej, a szcze­
gólniej dowody uzdolnienia do bu­
dowy dróg i mostów.

Nowytarg, 29 stycznia 1887.
K s . K r a w c z y ń s k i  w. r. 

815 1 8 Prez s.

Magister farmacyi
poszukuje umieszczenia.

Łaskawe oferty pod literam i A.. D .  
12  do Adm in. „N. R<forniy“. 316 l 4

P o s z u k u j e  s i ę  w  K r a k o w i e  
d o  w y n a j ę c i a  o d  1 l i p c a  1 S S 7

m ie s zk a n ia
składającego się z 12 pokoi, 1 osobnej 
stancyi, 2 kuchni, 3 piwnic i osobnego 
strychu, razem w jednym domu, na po­
mieszczenie oddz ału c. k. Żandarmeryi.

Zgłoszeuia się z dołączeniem sytua­
cyjnego planu dom u, z podaniem zara­
zem żądanego czynszu rocznego przyj­
muje najdalej do dnia 20 lutego r. b 
W ydział Rady powiatowej w Krakowie 
i nawzajem udzieli w tym czasie obja­
śnienia interesowanym . 317 l 2

Pianino Prokscha
z powodu wyjazdu 323 1 3- 

d o  sp rzed an ia . 
Flory ańska, 19, III piętro, od frontu.

P r a k t y k a n t a
z ukończoną 2 klasą g im nazydną lub 
realną poszukuje do cu k iern i w Bo  
321 c b n i  Jan  B aum an. i .

Z  p o w o d u  w y j a z d u
bardzo elegancko urządzony han 
del galanteryjny 1 papie* 
r o i y ,  p;?rwszorzędny, prawie 
najlepiej idący we Lwowie bar­
dzo tanio do sprzedania 

wraz z urządzeniem i towarem. 
Wiadomości udzieli p. Józef Geib 

ul. Stroma, Nr. 3, we Lwowie.
3 lo  1 6

K u c h m i s t r z a
zdolnego do restauracji u wód potrze­

ba na 8ezon Kąiiriowy.
Zgłoszenia pod l ' ter4 A . b . poste

restan te  K r a k ó w . __________ 322 ] 6

z  k a u c y ą  5 0 0  
potrzebny do mej filii we Lwow.e.

Zgłoszenia do 15 Iuteg0 5. r.
*.« 6 L. Czyński, Jarosław.

1

*
b
n

1

Już jest 
ś w i e ż y  z a p a s

S t J M A .

marynowanefio

01

U

k i g .  (puszka blaszana) 1 z l r .  
wr»z z opakowaniem, wysyła, odwrotnie w do­

wolnej ilości _» zaliozką 302 1 0

Handel M. Lipińskiego
w  Z a l e s z c z y k a c h .

0 łaskawe zamówieniu uprasza.

I .
krawiec cywilny i wojskowy

K raków , ś tc . A nny , l. 5,
poleca bogato zaopatrzony skład wszel­
kiego rodzajn nniformow, ukotei wszelkie 
artykuły dla e. k. oficerów, urzędników

wojskowych i cywilnych. ___
W  C e n y  u m i a r  l i  o w ó n e .  W  

243 13 30

Słynny od wieków

Dobczycki Kamień
308 2 0piaskowy ____

najodpowiedniejszy na kolumny, stopnie, 
«okoły, do budowli wodnych itd. dostarcza
Franciszek Gibas w Dobczycach.

Zwyczaj ne

O g ó ln e  K g ;ro m a d x c n ie  
Towarzystwa Zaliczkowego

w  G r o r l i c a c ł i
(Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką)

odbędzie się
dnia 2 4  lutego 1 8 8 7 , o godz. 11 przed południem 

w Gorlicach w lokalu B ady powiatowej*
P o r z ą d e k  d z i e n n y :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za r. 1836".
2. Sprawozdanie Rady Nadzorczej z wnioskiem komisyi kontro­

lującej względem udzielenia Dyrekcyi absolutoryum z czynności j r a ­
chunków za rok 1886.

3. Wnioski Rady Nadzorczej o zatwierdzenie uchwalonego przez 
nią na posiedzeniu z d ii 9 lutego 1887 rozdziału zysku z r. 1886.

4. Wybór trzech członków Rady Nadzorczej i jednego zastępcy 
w miejsce wylosowanych pp. ks. Żabickiego M arcelego, Rogaskiego 
Walerego. Kozierowskiego Gustawa i Mielowskiego Wincentego.

5. Wnioski samoistne.
Wstęp na ogólne Zgromadzenie mają Członkowie, wykazujący 

się przy wejściu swują własną książeczką udziałuwą (§ 16, litera b. 
statutu).

Zamknięcie rachunków i Bilans za rok 1886 złożone w myśl 
§ 23 statutu w biórze Towarzystwa dla przejrzenia przez Członków 
Towarzystwa.

Gorlice, dnia 9 lutego 1887 roku. 320 i

Rada Nadzorcza To warz. Zaliczkowego w Gorlicach
( S t o w a r z y s z e n i a  z a r e j e s t r .  z  n i e o e r r .  p o r ę k ą ) .

Sekretarz Prezes
Dr. Józef Radomyski w. r. Ks. Marceli Żabicki w. r.

y i ± b d l : i d d d d l :  d d d d d c d l :  J c k J c k *
3  Z d o b y c z ą  n a j n o
5  J e s t

C  H  E
W przebiegu rozm aitych chorób nervt gających

zmianie szpikn pacierzowego
następnie w chorobach reumatycznych, np. reumatyzm stawowy i mięśnio­
w y, podagra, postrzały itp. jest niezaw odnym  środkiem i wypróbowanym

J e d y n y  z  n a j n o w s z e j  n a u k i  1 c z a s ó w .
C e n a  p ó ł  f l a a z ł d  1  * Ł r .  — c a ł e j  2  a s łz * .

Jedyny Skład w aptece pod Lwem 1980 20 o 
K R O K 1 E W 1 C Z 1  na K leparzu. £

^ P P P f C

,.;i

na

D n a  ±  G o ś c i e c .
W y leczen ie  zapom - c.ą L I K I E R U  i P I 6 H Z . E E  D ra  L av ille .

o -Ieez^ te, choroby w okresie ostrym, P I 6 l rH K J  w przewlekłym.
łSa flaszkach powinno być zatwi rdzenie rządu frano. i podpis. -
Składy w aptekach i drogueryacL. W K ra k o w ie  na składzie 
w aptece Wiszniewskiego, w Czemioweaeh w tpteoe Bełdowicza.

w Brodach w aptece Franzosa.
Skład główny n F. CUM AR, 28, rue Saint-Clande Paris.

Na życzbnie posyła się broszurę z objaśni, niami. 50 57 ?

,Zum goldenen 
Reichsapfef J. PSERHOFER apt. w Wiedniu 

Singerstr. 15.

P I G U Ł K I C Z Y S Z C Z Ą C E  K R E W
dn- mi zw me p igu łkam i onlw ersalneiui, zasługują na tę nazwę jak najsłuszniej, 
rzeczywiocie nie istnieje żadna chorob, w ktorejby pigułki te nie okazały w bardzo wie­
lu w ypadach  swej cudownej iziała'nosci. W najuporczywszycli wypadkach, kiedy wiele 
nnych lekarstw nadaremnie używano, nastąpiło po tych pigułkach niezliczone razy i po 

krótkim czasie zupełne wyleczenie. P u d ełk o  z 15 p ig u łk a m i 31 c., zwój z 6 pu­
d ełk am i z ł . 1*5, posztą nieopłat. za za liczk a  z łr . 1*10 .

Za poprzedniem nadesłaniem kwoty pieniężnej wypada przesyłka opłatnie: I zwój pigułek 
I z łr. 25 et., 2 zwoje z łr . 2‘3 0 , 3 zwoje złr, 3 -4 0 , 4 zwoje złr. 4-40. 5 zwoi złr. 5-50, 

10 zwoi złr. 9-20. (Mniej jak jeden zwój nie w ysyła się j 
Nadeszło już mnóstw, listów, w kr irych konsumenci tych pigułek za odzyskanie zdrowia po 
przebyciu ciężkich chorób, wyrażają swe dzięki. Kto raz użył tego środka zaleca go dalej. 

S C  z  wielu podziękow ań podajem y tutaj k i lk a : ^
L eongang . 15 m a ja  1883 r. fW ie  j e j  ta k  się p o lepszy ło , iż z m łodocianą  

S zanow ny P a n ie ! P a ń s k ie  p ig u łk i d z ia ła ją  ' rz ezk o śc ią  m oże sp raw ow ać sw e obow iązki, 
p raw d z iw ie  cudow nie, n ie  są  ta k  j a k  inne  za- ] Z  m ojego p o d z ięk o w a n ia  p ro sz ę  d la  dob ra  
ch w alan e  ś ro d k i,  lecz p o m a g a ją  rzeczyw iście  • w szy s tk ich  c ie rp ią c y c h  z ro b ić  odpow iedni uży-

d te k  a  z arazem  zechce m i P a n  p rzy s łać  znów 
dw a zw oje  p ig u łe k  i dw a m y d ła  ch ińsk ie.

Z  szczegó lnym  szacunk iem  
A l o j z y  N o w a k ,  ogrodn ik . 

W ie lm o żn y  P a n ie !  P rzy p u szcza jąc , że w szyst­
k ie  P a ń sk ie  le k a rs tw a  są  ta k  d o b re , j a k  P ań sk i 
b a lsam  na  odm rożen ie , k tó r y  w  m ojej rodz in ie  
k ilk u  z a s ta rz a ły m  o d m rożen iom  szybko  pom ógł, 
zdecydow ałem  się  m im o m oje j n ieufności do t a ­
k ich  ś ro d k ó w  u n iw e rsa ln y ch , c h w y c ić  s ię  P a ń ­
sk ich  p ig u łek  czyszczących  k re w , aby  za ich 
p om ocą  u su n ąć  d łu g o le tn ie  c ie rp ie n ie  hem orc" 
d a ln e . W y zn a ję  w ięc  P an u , że ch o ro b a  m o ja  po 
4 ty g o d n ia ch  uży cia  le k u  z upełn ie  u s ta ła  i że 
p ig u łk i po lecam  n a jg o rę c e j w  k ó łk u  moich zna-

B ogu w y zd ro w ia ł*  « jo m y ch . N ie  m am  nic p rz e c iw  tem u, je ż e li P an
w a b ,  p rzez K ?  Przez p a rę  la t  c iężk o  ch o ro - chce. og łosić  pub liczn ie  m oje p ism o.

akkolw i© v p ig u łk i czyszczące k re w  W ie d e ń  2 0  L u teg o  1881

na w szystko .
Z  zam ów ionych  na  W ie lk an o c  p ig u łek  roz­

da łem  p raw ie  w sz y s tk ie  p rzy jac io ło m  i  z n a jo ­
m ym , a  w szystk im  one p o m og ły ; naw et o soby  
y  s ta rszy m  w ieku  i z ro z m a ite m i c ie rp ien iam i 
^ p h o ro b am i d oznały  p rzez  n ie je ż e li nie ca łk o - 
j£.te zdrow ie, to zn aczn ą  u lgę , i chcą ich da- 
J  **4ywać. U p raszam  za tem  o ponow ne p rzy - 
któr*1 pi<sciu z woi. O dem nie  i w szy stk ich , 
w ieliy ^  P 0m 0c9 P a ń s k ic h  p ig u łe k  w yzdro - 

’ **UJserdeczn ie jsze  p o dz iękow an ie .
Marcin Deutingcr.

S z a n o w ^ * 1 16 lu tego  1882 r.
w iedzenie ?  .P an ie  ! N iem am  słów  na w ypo- 
P a ń sk ie  p ^ j j^ d e c z n ic js z e g o  p o d z ięk o w a n ia  za  
m o ja  ż o n a ,k t6 * ’ ^dyż  P° Bo£rU w vzdrow ii

g6 je  zażyw ać m usi, to  zd ro -

BAr » f M« ^ n y D^ ° > E U iA  ,T . P s e r h o f e -
...v środek prze»7r.lu lat Jako najpewniej-

Z  szacu n k iem C. v. T.

wszelkim , od- 
anorn. S ło -

S/,y srouca. p rzeo r  „  
m rożeniom tudzie ł F z
| k  40  e- tarztUym fi

^ y i  FkkońeyiQr0(1ny środekB A L S4^
w ydęcie

-epSUtŁ Holnreh1 e z ę ś e i a ^ - i e n i n ,  bo- 
^ Flakon 2o ^ a’ z b o r n yłom w

środek d o in o ^ _ _ _ .—
SOK 1 BABKI ZAOSTRZONEJ

ny doskonały środek d o m o 4 8°nal uzna-
nieżyt, . achrypkę, kaszel kurczow y itp. p j g l

50  ct. —-----  ^
AMERYKAŃSKA MAŚÓ GOŚĆCOWA nąjl8pgzy

środek przeciw w s z y s t k i m  » 20 re'
nmatycznym cierpieniom . ' — i  ' 

  —   v  ^ 0 .  B ernh iT

P0M A0A TANN0CHIN0WA J. Pserrtofera. b d
dawien daw na  przez lekarzy  i osoby p r y ­
watne  uzn an a  jako na j lepszy  środek  ilo 
porostu  włosów. G ustow ny wielki słoik 2 zlr.

PLASTER  UNIW ERSALNY profesora  S T E l -  
D L A  wielokrotn ie  uznany przy  ranach od 
p c h n ię c i -  i ciec ia,  t rudnych  do wyloe/.enia 
w rzodach wszelkiego rodzaju, także starych, 
peryodyczn ie  odnaw.ilt jaey-h się wrzodach 
n a  nogach ,  bolących i rozognionych p ie r­
siach, i podobnych c ierp ien iach .  Słoik 5U et.

UNIWERSALNA S Ó L  PRZEC ZYSZC ZAJĄ C A
A. W. BULLRICH 4. Wyborny środek do­
m owy przeciw  wszelkim  następstwom  utru­
dnionego trawienia, jak : bolom głow y, za­
wrotowi, kurczom żołądka, paleniu żołądka, 
cierpieniom  hem oroidalnyw , zatwardzeniu 

 itp. Paozka 1 zł.

^ńU KA FRANCUSKA. Flaszka 60 ot. 

PhU8ZĘK PRZECIW POTENiU NÓGot. P udełko

l ik ie r  Z T iÓ L  ALPEJSKICH W.
da. I łaszka złr. 2‘60, pół fla sz jU jiL JL ^ ;

ESSENC i a  NA OCZY Dina Rom ershausena
laazka zlr. 2 50, pół flaszki złr. i

y  WN*eIkie hnm eopatyczne leKiirstw*. łą  zaWpłZe w zapasie

P rzy  nadesłaniu kwoty z fióry (najlepiej przekazem p o c z t o w y m i ™ f ^ o  I i  
n liej, jak ia  zaliczką. -  Prawie wszystkie powyasze szczególności ła tło  na o, 
W. Redyk i J. Trauozyóskl aptekarze w Krakowie, i Jamrogiewicz aptek;

| U 1 K U T E R Y E  F B A 3 ¥ C U I K l E ,

Wyroby skórzane i pluszowe
po nader niskich cenach 

W MAGAZYNIE GALAJNTTBRY JMYM

F I L I P A  E I Ł E
ulica Grodzka, Nr.w  Krakowie,

________________________________________

A .  B 1 A S I O N
(d a w n ie j  J. M ik a  i  Spńłka)

h a n d e l  p o d  a n i o ł k i e m  w  K r a k o w i e
p o le u a  św ieże

W i n o g r o n a  K u r a c y j  n e

Winogrona hiszpańskie Almeria 
J a b łk a  rozm arynow e i renety  

Gruszki spinoca i cytrynówki 
i k a la f io r y  w p ię k n y c h  ró ż a c h .

S a s S a S s S

248  3 7

Wydawnictwa
Lucyny Ćwiftrc akiewicz.
1. Kurs gospodarstwa dla panien.
2. Knlęda dla gospodyń. — Kai ^ndurz 

na rok 1887. — Rok 12
3. Jedyne praktyczne przepisy wszel­

kich zapasów spizarnianyeh. — W yda­
nie 11.

c 365  ob iadów . —  Wydanie 14.
•5. Niiuka kwiatów bez porno ‘j 

czyciela z 239 ryci o mi. 289 3 3
6. Najnowsza broszurka wyszła w sty­

czniu 1887 rokd. „Cokolwiekbądż chcesz 
wyczyśe ć, C7y'i porządki domowe12.

JA N  I B N U O I I C Z
p o l e c a

wyśmienite MYDŁA do mycia twarzy, rąk i kąpieli,
wyszczególnione za swe znakomite własnośui 

7 medalami zasługi i S8 dyplomami uznania.
Mydło do g o lo n li brody 25 ct.
Mydło migdałowe 1!\  20 i 25 ct.
Mydło kokosowe, białe do rąk, 10 i 20 ct.
Mydło palmowe, żółte  6, 12, 18 i 20  ct.
Mydło grysikowe , w yśm ienite do twarzy i  r-LS- 

40 ct.
Mydło żółtkowe, w ydelikaca, w ygładza i znako­

m icie oczyszcza skórę 30 ct
Mydło ziołowe, otrzymujące się  przez zgęszoze- 

n e soku roślin arom atyczno-żyw icznych , 
znakomite 25  ct.

Mydło piżmowe, posiada bardzo przyjemny piż- 
m wy zapach 30 ct.

Mydło pac.ułowe, przyjemnej woni i jest bardzo 
poszukiwane 30 ot.

Mydło różane, najprzedniejsze 40  1 80 ct.
Mydło oliwne dla dzieci 36 ct.
Mydło z igieł sosnowych , przyjemne w użyciu, 

skutecznie ochrania skórę od liszajów i wy 
rzutów ;.0 ct.

Mydło balsamiczne, oczyszoza skórę, nadaje bia­
łość  i delikatność 30  ot.

Mydło fijołkowe, przyjemnej woni 45 ot.
MydfO kosmetyczne, usuwa piegi, opalenia s ło ­

n eczn e , twarzy prywraoa św ielośó  i  bia­
łość  6'ż ct.

Mydło hygiemczne przetłu szczone, nadzwyczaj 
deli .atne i specyalnie zastosow ane do tw a­
rzy 0 ct.

Mydło ryżowe, używa się do w ydelikacenia i 
w ybielenia skóry na twarzy i rękaen 60 c

Mydło glicerynowe, białe, łatw o pieniące, w y­
bornie oczyszcza skórę i chroni

Mydło glicerynowe przeźro zyste , zawiera 35 % 
czystej gliceryny, znakomicie wp yw a na 
naskórek 20, ;t0 i 40  ct

Mydło glicerynowe płynne, we flaszeczkach, oczy­
szcza skore od pryszezy, liszajów , trądzi­
ków, flaszka 40 ct.

■lytfło maskowe, do m yoia rąk, 15 i 25 ot.
Mydfo oumek80we, do m ycia kołnierzyków i man 

kietów gutaperchowych 50 ct.
Mydło tymulowe znakom icie oczyszcza skórę od 

wszelkich wyrzutów 15 ut.
MyCłO karbolowe, bardzo korzystnie myć ręce. 

twarz , a nawet cafe ciało w czasie epide 
m ii, celem  ochronienia się  od zakaże­
nia 20 ot.

Mydło siarkowe, z w ielkiem  powodzeniem  uży­
wa się do zniszozenia pryszczów i w szel­
kiego rodzaju wyrzutów na skórze 25 ct.

Mydło benzesowe, bardzo korzystnie u ż ,w a  się 
do usunięoia wyrzutów i plam skórnych 
25 ct.

Mydło kamforowe, uśmierza św iędzcn e i pie 
czeare skory, usuwa w yrzm y i czerwouośó 
z twarzy i rąk 25 ct.

Mydło miodowe, do w ydelikatn ien ia rą k , kawa­
łek  Lo ct.

Mydło mieszczańskie, znakom ite, 10 ct.
Mydło smołowe, zaw iera 40% czystej sm oły  

ędziegcim  usuwa pryszcze, 1 azaje, w szeisie  
w y sy p si skórne, pocenie nóg i łup ież na 
g łow ie  30 ct.

Mydło smołowo-glicerynowe, miękczy i  oczyszoza  
skórę od liszajów, trądzików i t. p ., kawa­
łek  30 ct. 216 5 o

m m
s k ł a d  n u t  i o b r a z ó w

EDWARDA MENKLSA

i  enrom od p ysz-
ozenia się 3ó ct.

Nabyć możaa we Lwowie w sklepaah własnych ul. Kopernika , 1. 3, Hotel E u ­
ropejski i uf. Halicka rog Wałowej. W Krakowie Sukieunice, 1. 20. W Czer- 
niowcach Ryn^k, 1. 2, oraz we wszystkich p erws or/ęiinyeh sklepać li j aptekach.

A P T E K Ę
w uneśoie obwodowem poszukuje się d o  w y *  
d z i e r ż a w i e n i a  za złożeniem w y s o k i e j  
k a u c y i .  _  Łaskawe oferty pod lit. P. L 12 

poste restante Dukla. 269 5 6

f ‘UERIS0N DADICALE
M  ET 1 1  RAPIDE

de toutes les

MALADIES łie rT inses, E p ilep tip es
ET SEOEETES 

par ma seule methode 
Lei Honoraire* ne sont dus qn aprćs ró- 

tablissement complet.
Dr. Prot. A. MALASPINA

Membre de p lu s io u rs  Societe3 se ientif iąues
106, Faubourg Saint-A ntoine.

P A R I S .  160 112 ?

Traitement par Correspondanoe.

2 5  O b a r z a a e c z l k ó w
bardzo b m u c z n y c i i  z a  l O  c .

w skl epie  p i e r n ik ów  253 12 c0
L. Czyńskiego, Sukiennice.

P oszukuje się

Asystenta farmacyi
n a  p r o w in C J  ej. Bliżs a wiadomość w mie­
szkaniu przy micy Mikołajskiej, Nr. 10, na 
parterze. 307 3 3
P o s z u b n j r  s i ę  d z i e r ż a w y  o -  

k o l o  l& O  m o r g ó w  dubre, *ie- 
b j  w wschodu ej lub zachouniej (iabcyi.

A d res : W. M. poste r e s ts u te  Nowy 
Sącz. 299 3 10

K u ch a rk a
lat 4 0 , w ładająca język.em  polskim i n iem iec­
kim , uzdolniona , z eblubnenn świml ctwami, 
poszukuje umteszcz nia w domu pry­
watnym  lob w resU uracyi , a to od każdego 
eza»u W iadomość - K o z a l i u  U .  poste re­

stante K r a k ó w .  3 3

Cena 
it!e*k

finalną
k r .

są  n ap o je  sm aczn e  i strawne w najwyższym
S to p n iu , n a b y te  p rzez  d e s ty lo w an ie  n a jsz lach e t­

niejszych owoców.
Można je nabyć we wszystkich lepszych sklepach korz0nW (' n-

A m sterdam cr t e n r - F a M L C o m m a n f l i t - G e s e l l s iM  in  M ódling nel

Tarnowie
utrzymuje na ekładzie : 

najświeższe nowośoi polssie, niemieckie i fran­
cuskie ze wszystkich działów literatury i rozsyła 
takuwe na żądau e do łaskawego pr<.erjzenia. 

Niemniej utrzymuje wielk' wybór 
k s i ą ż e k  d o  n a b o ż e ń s t w a  

w oprawaoh od najskromniejszych do najwykwint­
niejszych po umiarkowanych cenach 

Pole.a dalej dzieła illustrowane, odpowiedne 
na upominki, oraz książki dla młodzieży.

Przyjmuje prenumeratę na wszystkie czssopi- 
sm . wychodzące tak w kraju, jakoteż za granicą, 
odsyłając Szanownym Abonentom do domu bez 
żadnej opłaty. 69 9 10

Dost.rcza także dis dogodnoóoi Szau. P. T. 
Publiczności wsze kie książki w każdym języku, 
jakoteż obrazy na spłat ratami miesięcznemi. 
Najnowsze wyoawnlctwa tejże księgarni oddane: 
Izydor Poeche. Podróże i przygody po 

Oceanii, w ozd. opr., z 4 chromilitogr. 2 — 
Franciszek Habura. P<>winsz*wania i wier­

sze pamiątkowo dla miodzieży. Cena
1 złr., w p ra w ie ............................... 1-40

Dr. Albert Zipper. Mitologia Greków i Rzy­
mian, z 20 taolicami, w oprawie . . 1-30

Izydor Poeche. Małe fotografie wielkich lu­
dzi, w ozdobnej oprawie ...................... 80

K. S. Ustawa wekslowa 1886 . . . .  40

 ^JJdznaczonejtajysUwach krajowych i zograniczaycb.

vrodki lekarskie i toaletowe
WJY',bu

J O Z E F A  TRĄ U C Z Y Ń S K I E G O
aptekarza pod „Ko.oną“ w Krakowie 

S^rup b^lsamiczno-ziołowy usuwa zadawniony 
najuporczywszy kaszel, chrypkę, duszność, za- 

fiegmienie, plocie krwią i t. d. Cena Is  ct.
Ziółka karpackie usuwają kaszel długotrwały, 

sa tar p łac , astmę, diay.lenie w garc.e . t. d. 
Cena 40 ct. I b  t l  25 0

Extrakt szpilkowy jest wybornym środkiem 
dla uierpiąoyob na płuoa i gardfo, astirę, brak 
powietrza , gdyż rozpylony rozpy. ozem w po­
wietrzu , napełnia posoj długotrwafą , zdrową i 
orzeźwiającą wonią lasów szpilkowych. Cena 75 
ct. i 1 t łr  50 ot. Rozpylaoz 1 z łi . 20 ct.

Pastylki ziołowe, złeżoue z wyciągów ziół 
górskich , Bi S iu  wybornego, usuwają najupor- 
ozywszy kaszel suchy i nerwowy, dławienie, ko­
klusz , plucie krwią , kaszel konwulsy ny suoho- 
tników i bezsenność powstającą z tych cierpień. 
Ceua 50 cnt.

Jedno z wielu podziękowań brzmi 
Przesyłam Panu list dziękczynny od mego są­

siada za przywrócona mu zdrowie. Jak Pauu 
wiadomo siostra moja, cierpiąca na piersi i za­
dawniony kasze1, ekutkiem którego krew rzucała 
się ustam i, doświadczyła zbawienuyoh skutków 
przez używanie s- ropu balsamiczno-ziołowego, 
ekstraktu szpilkowego i pastylek ziołowyoh. Te 
oetatrie noei wciąż przy tobie, a gdy poczuje 
zbliżający s.ę k >szel, używa zaraz icdną pastyl­
kę i riw tze z jak najlepszym skutkiem. 

Czeruiowoe, d. 20 czerwca, 1886 r.
Stefan Pawlikowski.

P. S. Pański skstiakt szpilkdwy jest tak wy­
borny, że nawet najzdrowszy o łuwiek, w poko­
ju napełnionym jego wonią czi^je się rzeiwiej- 
szym.

Utrzymują ua ek, aćzie aptekarz' : we Lwowie 
Rnoker, w Tarnowie ke,d, w Ttrnopolu Jamró- 
gievicz, w Wadowma-h Kurowski

!  ^ ' B L A / V %  1
■ ! rnt>7T* TFT i? ł  HTDTumau.a•  JODZU TBlkU JłlEZJKIENKTI

f  *rr-TO»«

c

u u

C

©

podp i sana  D y r e k c y a  m a  zaszczyt  z a w i a ^ t n i o  F an ó w

, Mmm\ Właścicieli icto « i fflftr zii
że przyjmuje /.ainówieiiia na " W a p ń 0  s ^ 9 i l i s t e ,  tak 
gaszone, jak nL'gji-,zone z nowo wybudowa[,®§° pieca piei śeieniowa- 
tego, po cenach bardzo umiarkowanych, z dosta ^  d0 Krakowa lub 
do staeyi kolei żelaznej w Podgorzu.

Sprzedaż cząstkowy załatw ia kancelaTya wapiennika na miejscu.
Wszelką korespondencyę uprasza się adresować do Dyrekcyi 

wapiennika miejskiego w Podgórzu w biurze Magistratu.
62 io 12 D y rek cja  ^uplcnm ka miasta Podgórza.

2 Ui jia n u  Z wiązkowej w Krakowie.

. APJobowane p riez  hnt» 
Akademią medyczna 

iw  Paryżu , adoptowane 
f  przez Form ularz offl 

clałny francuzkt. sank- 
^  cionowane przez radę 1856
^  Medyczną w Petersburgu. ^
a  . Posiadające rów nocześnie w łasności Jodu ^  
J  1 « Iaza , p igu łk i te sku tku ją  w yłącznie, we ®  
w  wszystkich ro d ^ ja c h  chorób, k tó re  w yw o- w  
^  łu je zarodek sk fuliczny puchliny, zatka- ^  
A  nia Aanałdw, hu»i.orije etc.) słabości, p r z e - ^  
^  ciw  którym , zw ykłe żelazo jes t zupełnie 
w  bezskutecznam ; w  C h lo ro sie  (bładaczce), J  
^  w L e u c o rrh ó e  (białych upł&wach), w  Am e- 9  
A  n o rrh ó o  iz&trzym&nie zupełna lub częścio- ^

•  wa refft^arnoicij, w  S u ch o tach , w  Syfilis a  
o rg a n ic z n e j  e tc . O statecznie podają  one 

© le k a rz o m  środek terapeutyczny, nadzw y- ©  
A  czaj silny, do podżyw iania organizm u i do ^

•  w zm acniania konsty tucyi lim fatycznych, ^  
słabych lub osłabionych. ^

©  N .B .— Jod nieczystego lub zepsutego W  
©  żelaza* jes t lekarstw em  n iepew nem , roz- ©  
A  drzaźn’^jące“» Jako dow ód czystości “

autentyczności praw dziw ych P ig u ł  
1 B lancarda*  żądać należy, naszą pieczęć
i srabrze i podpis nasz n i- s
j n in iejsrypołożony u spo- 
I du zielonej etykiety,

w  A p t e k a r z  w  P a r yżu ,  r u e  b o n a p a k tk ,  40 ^
©  w y s t r z e g a ć  s ię  f a ł s z e r s t w . ©

© • • • • • • • • • • • • • © • • ©

Masło
nismolone, deserowe po 5 z.łr. kuohenne dosko­
nałe po 4 złr. 50 et., rozsyła w paezkach 5-cio 
kilogramowych, z opakowaniem i franco, Z a «  
rząd dóbr A oł, e Storo pod Stryjem . 

108 31 u

Fiałkowskich Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjcwshk.
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